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Wydanie południowe 


„GŁOS NARODU" 
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mie, o godz. 12-tej w po» 

ładnie i o godzinie 6-tej 
wieczorem. 


PRENUMERATA. wyno- 
mi w Krakowie: miesię- 
onie 2 kor., kwartalnie 
kor. 6, za jednorazowe 
zanoszenie do domu do- 
płaca się 40 hal, za dwu- 
rBzowe 60 hal, 


Na prowincji: miesię- 
esnie kor. 2 hal. 70, kwar- 
talnie kor. 8. W państwie 
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Dziennik polityczny założony w r. 1892 przez JÓZEFA ROGOSZA. 


=== Redaktor naczelny: Br. Anfeni Beaupre. === 


Niemieckiem kwartalnie kor. 10; w innych państwach: kwartalnie kor. 12. Za 
Wurazową wysyłkę dajennie doplaca mię 60 haL roiesięcznie. Zmiana adresa: 40 hal. 
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„GŁOS NAROLI" 


Osohna prenumerata na 
wydanie wiecz. wynos 
miesięcznie w  miejsou 
z odnoszeniam do domu 
1 koronę. 
Numer poludn. iOhal. wie- > 
czorny 4 hal. Listy pio- 
niężne przekazy na prenu- 
meratg i inseraty, franco 
do Administracji „Głosu 
Narodu“, — Prenumeratę 
oprócz upoważnionych 8- 
gencji przyjmuje każdy 
urząd pocztowy w obrębie 
monarchji | w państwie 
niemieckiem. Reklarmacjt 
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Mr. 558. 


Kraków, sobota 7 grudnia (987 r. 


POLACY! 


Wzywamy was na 


WIEC 3 


w sprawie protestu przeciw 
projextowanym ustawom pruskim 
który odbędzie się 
w niedzielę dn, 8 grudnia 1907 


o godz. 5 popołudniu 
w sali Rady miejsziej. 


t Zere komitet: 

Prof. dr. E. Bandrowski, K. Bartoszewicz. 

Dr. Julian Gertler. Piotr Kosobucki. 
Władysław Turski. 


Z pariamentu, 


WIEDEŃ, 6 listopada. 


Długie rozprawy nad wnioskiem prof Massa 

ryka, zakończyły się wreszcie jednomyślnem u- 
chwaleniem wniosku wystylizowanego pracz dra 
Drexlera, mówcę stronnictwa chrześcjańsko-s0- 
ceaalnego. Jedmomyślna uchwała dowiodła, że 
krzyki prasy żydowskiej o rzekomych zamachach 
pewnych party polityciznych na wolność nauki, 
są tylko próbą podburzenia opinii publicznej 
przeciwko obecnej większości, prasa żydowska 
usiłowała wyzyskać słowa dra Luegera, aby 
wbić klina pomiędzy Niemców należących do 
większości. Ale po dyskusyi, która wyjaśniła 
dostatecznie zapatrywania stronnictw na sprawę 
wolności badań naukowych, cała ta intryga oka- 
zala się bezskuteczną. 

W samej dyskusyi, najbardziej zajmującą i 
uderzającą była mowa dra Drexlera, który bar- 
dzo spokojnie, rzeczowo i rozumnie odpowiedział 
na napaści skierowane przeciwko Kościołowi 
katolickiemu. 

Z mowy p. Drexlera warto przytoczyć kilka 
ustępów. 

_ Na wstępie podniósł mowca, że jego partja 
Jest stronnictwem politycznem, nie wyznanio- 
wem, i odpowiednio do tego należy oceniać jej 
działalność. „Nie chcemy. aby za wszystko co 
zrobimy, nawet za nasze błędy pociągano do od- 
Bowiedzialności Kościół katolicki. Odeprzeć mu 
Szę również zarzut, jakoby nasz program mie dał 
Się pogodzić z tem co się nazywa nowożytną kul- 
turą, nowożytną nauką, i zdnowym postępem. Far 
tja taka jak nasza, musi stanąć na trwałej pod- 
Stawie, i dla tego etyka katolicka jest dla nas 
decydującą. Zapewne, że na niektórych polach 
nie potrzebujemy ani indeksu, ani syllabusa, ale 
indeks jest tylko taką samą cenzurą moralną, ja- 

Ą Ojciec prowadzi w obec swoich dzieci.“ 

$ Wspomniał dalej mowca, że katolicy spóznili 
8ię cokolwiek na polu oddziaływania przez prasę, 


ale teraz są zdecydowani rzucić się w to wielkie 
świątowe morze, aby szerzyć to, co uważają za 
mądre i prawdziwe. 

„Zarzucają nam, — mówił dr Drexler, — że 
nie jesteśmy wolni w naszym sądzie į w nauko- 
wem badaniu. Możecie w rozmaitych kierunkach 
np. w muzyce, odrzucić całą przeszłość i zbudo- 
wać coś nowego, jak to zrobił Strauss w swojej 
operze „Salome ale czyście słyszeli kiedy, aby 
w matematyce można było pracować bez pod- 
ataw? To też i nasz katolicki Kościół ma bardzo 
małą liczbę dogmatycznych zasad, na których 
spoczywają poglądy o świecie i moralności. Po 
za tem, ma każdy teolog i każdy świeeki sposob- 
ność i możność pracować nad dalszym rozwojem. 

Wyłuszczywszy stanowisko katolików w 
szkole i podkreśliwszy. że tylko przez wychowa- 
nie eparte na ety»e chrześcjąńskiej, można us- 
trzec młodzież przed różnemi zgubnemi wpływa- 
mi, — przeszedł dr. Drexler, do omówienia kwe- 
stji żydowskiej. 

Żydzi, — mówił, — to odrębna rasa, zaś my 
Aryjczycy stanowimy również rasę. Obie te rasy 
nie odpowiadają sobie wzajemnie w zupełności. 
różnica bowiem między miemi jest tak wielka, 
że rasa nasza źleby na zbliżeniu wyszła. Kościół 
powiadał: Żydzi, osiedlający się w pewnem mieś- 
cie, muszą mieć wyznaczoną odrębną część mia- 
sta, po za którą nie wołno im np. prowadzić 
handlu. Dalej powiada Kościół: Każdy kto pre- 
wadzi interesa z żydamii, musi się do nich udać, 
jeżeli zaś źle na tem wyjdzie, winę sobie przypi- 
sać. Nadto posiada prawo kościelme, cały szereg 
interesujących postanowień, jak np. nie wolne 
mieć domowego lekarza żyda. Kościół był bowiem 
przekonany, że wpływ żydowski zdala należy 
trzymać od domu chrześciańskiego. Przyznać je- 
dnak muszę, że rasa ta posiada właściwości, któ- 
rych my życzyć byśmy sobie mogli: cierpliwość i 
wytrwałość. Natomiast jest ona więcej chytrą 
i mniej przebiera w środkach. 

Znajdują się tu i owdzie wyjątki. Może 
się zdarzyć, że w poszczególnym wypadku, czło- 
wiek należący do pewnej rasy wskutek wielu oko 
liczności utraci właściwości rasowe. Błędnem 
atoli jest mniemanie, że rasa cała wyemancypo- 
wała się z jej duchowych przywar i że się z na- 
mi zasymiłowała. Wśród żydów Austryi i Nie- 
miec spotykam grupę syonistów, którzy mówią: 
„jesteśmy żydami, myślimy po żydowsku“. Mo- 
glibyśmy powiedzieć podobnie, wolimy jednak 
pozostać przy twierdzeniu: „Jestem z tej rasy, ty 
jesteś z innej.* Nie odpowiadamy sobie wza- 
jemnie. Skoro ktoś postępuje uczciwie, tak jak 
sobie tego życzy Kościół i nie odróżnia między 
zasadami a tem co ten lub ów ezęste opacznie so 
bie tłomaczy, i nie czyni za to odpowiedzialnym 
Kościoła, wówezas możemy w wielu kwestyach 
dojść do porozumienia. Nie będziecie wprawdzie 
myśleć po katolicku, nie żądam zresztą tego od 

nikogo, jednak będzieżie zapewne z rzeczy- 
wistym szacunkiem mówić m Kościele, a gdy 
przyjdą wielkie kwestye powiecie: „Nie rozumię 
tego dobrze, jednakże Kościół ma rację.*. 

Po tej mowie nastąpił jeszcze szereg niezgra- 
bnych i brutalnych żydowskich sprostowań, — 
poczem odbyło się głosowanie. 


Sprawa obniżenia podatku od cukru, wywo- 
łała pewne zamieszanie. W roku 1888 podatek 
ten został podwyższony z 22 koron do 38, ma za- 
sadzie cesarskiego rozporządzenia w myśl par. 
14. na rok przyszły dochód z tego podatku jest 
wstawiony do budżetu w olbrzymiej kwocie 130 
milionów. Minister skarbu postanowił w skutek 
tego zapropcnować obniżenie podatku od cukru 
na razie o 6 koron, a do roku 1917 o dalsze 6 k. 
Zniżka w każdym razie znaczna, bo robi w dc- 
chodach różmicę o 42 miliony. Dalej też w tym 
kierunku trudno iść bez obawy zwichnięcia rć- 
wnowagi budżetowej. Tymczasem przedstawi- 
ciele krajów, gdzie cukrownietwo jest wysoko 
rozwinięte ehcieli koniecznie, aby obniżka na- 
stąpiła odrazu i to o wyższą kwotę aniżeli pro: 
ponował minister. Stąd powstał mały konflikt. 
Minister słusznie sądzi, że drożyzna chieba, ntięsa 
i węgla, daleko silmiej i bezpośredniej obciąża 
Indność, niżeli cena cukru, która chociaż za wy- 
soka jest jeszcze wygórowaną.  Powtóre mi- 
nister chce zapobiedz, aby zniżki nie skonfjsko- 
wali dla siebie producenci. TI dla tego proponuje 
szereg postanowień, które zmierzają do obniżenia 
ceny cukru dla konsumentów. Fo znowu wywo- 
łało niezadowolenie właścicieli cukrowni, i na 
tem tle toczą się już polemiki w prasie i parla- 
mencie. Wszelkie jednak pogłoski o rzekomem 
rrzesileniu wywołanem przez tę sprawę w mi- 
nisterstwie skarbu, trzeba przyjmować z naj- 
większą ostrożnością, gdyż ich pochodzenie jest 
bardzo podejrzane. 

Również do rzędu plotek należy zaliczyć wia- 
domość o bliskiem ustąpieniu p. namiestnika, mi- 
nistra Abrahamowicza, — o planach dra Leo itp. 

Parlament przebrnął nareszcie szczęśliwie 
przez powódź nagłych wniosków i dotarł do u- 
andy, która również w formie nagłej dostała się 
na porzadek dzienny. Obeenie nic już nie stoi 
na przeszkodzie dokończeniu rozprawy i uchwa- 
le. która jeżeli prędko zapadnie, umożliwi sesję 
sejmu galicyjskiego. 


Farsa parlamentarna rozegrana w Berlinie 
nie była chyba dla nikogo niespodzianką. Słyn- 
wy blok Biilowa, przeraził się groźby ustąnie- 
nia kancier:a, za którym stoi sam ce-arz. i 
wyraził mu pokorne zaufanie i obietnicę gor- 
liwego poparcia; mowcy blokowych part j, 
składając swoje lsjalne oświadczenia, dodali 
zastrzeżenie, co do swoich zasad politycznych. 
Jest to smutna komedja, gdyż blok został wła- 
ściwie dła tego zawiązauy, aby w nim ut mę- 
łv zasady i programy. To teź deklaracię przed- 
stawiciela t. zw. wolno” yślnych stronnictw, 
przyjęto w zbie wielka salwą smiechu.. nie 
można było lepiej wyrazić pogardv tym kła- 
manym i ebłudnym zastrzeżeniorn, które p.k- 
rywają nie grabnie najpospolitsza za rzedańs- 
two i fałszerstwo... 

Wszystko zatem w porządku! Blok złata- 
nv na nowo, będzie dalej operować pod kie- 
runkiem rządu. A jednak... kanclerz nie jest 
jeszcze zadowoł»ny. Układy i narady ze 


stronnictwami przekonały go, że nie znajdzie 
w parlamencie większości dla swego barba- 
rzyńskiego projektu o wykluczenie języka pol 
skiego z publicznych zgromadzeń... Więc za- 
wczasu cofa się. Półurzędowe pisma donoszą, 
że hr. Bülow nie obstaje przy tym przepisie. 
Natomiast nie odstąpi od wywłaszcze- 
nia, wprawdzie konserwatyści targuja się je- 
szcze; ale małe ustępstwa i ich przekonają... 
Targi toczą się dalej... Konserwatyści nie z 
miłości dla Polaków. ani z poczucia sprawie- 
dliwości opierają się wywłaszczeniu; oni po- 
prostu boją się następstw takiego rewolucyj- 
nego. środka, i domagają się od rządu pew- 
nych gwarancyi. Tych udzieli kanclerz i krzy- 
żactwo będzie mogło spokojnie dokonać no- 
wej Hańby... 


z Dumy. 


Petersburg, 4 grudnia. 

Czego nie braknie trzeciej Dumie to elokwen- 
cji. Pod tym względem prześcignęła ona nawet 
dwie poprzednie... „Zdolna de pracy“ Duma w 
ciągu 20 dni jej istnienia, zdołała zaledwie zdo- 
być się ma adres do cara. Teraz radzi nad od- 
powiedzią na deklarację rządową. Że to „ra- 
dzenie“ nie prędko się skończy, świadczy 60 po- 
słów zapisanych do głosu w tej sprawie. Na 
szczęście na wczorajszem posiedzeniu uchwalono 
zamknięcie listy mowców. Byłoby ich z pewnoś- 
cią więcej. . 

I co szczególniejsza, taką „pracowitość na 
punkcie... gadania ujawnia głównie prawica. 
iWezorajsze posiedzenie było pod tym względem 
dość ciekawe. Przedewszystkiem zaczęło się ono 
od manifestacyi lojalnej. P. Chomiakow zwrócił 
się do posłów z wezwaniem, aby powstali z 
miejsc. Zaszła bowiem rzecz dla Rosji, dla narodu 
rosyjskiego wielce doniesła. Car na marginesie 
adresu Dumy „raczył* zanotować jedną ze swych 
„złotych myśli“, jakiemi zwykle sypie tak obfi- 
cie na marginesach różnych raportów. Tym 
razem nie było tam: „Dziękuję za wyrażone u- 
czucia“, „cieszę się niewymownie* „rzecz godna 
uwagi“, itp. lecz głębszy jeszcze aforyzm: „Go- 
tów (!) jestem wierzyć wyrażonym uczuciom. 
Oczekpję owocnej pracy. I o tej właśnie „goto- 
wości* cara Duma musiała się dowiedzieć stoją- 
cy... Bizantynizmowi stało sie zadość. 

- Po tym wstępie zaczęły się obrady na temat: 
konstytucya czy samodzierżaw je... Pierwszy za- 


Bracia Karamazow. 


(Ciąg dalszy). 


Sala ucichła w niemem oczekiwaniu na 
widok obrońcy, a wszystkie oczy skierowały 
się ku niemu. 

— Fetiukowicz zaczął mówić niezmiernie 
prosto, naturalnie, nie siląc się na krasomów- 
stwo, zupełnie tak, jakby opowiadał coś, w kół- 
ku życzliwych i zaufanych. Nie układał syste- 
matycznie faktów, ale chwytał je na pozór przy- 
padkowo, w miarę, jak mu się same nasuwa- 
ły, w gruncie jednak, stanowiło to, po ukoń- 
A mowy, zupełnie zamkniętą w sobie ca- 
ość. 

— „Panowie! rzekł zwracając się do przy- 
sięgłych. Jam tu człowiek nowy, nie wżyty w 
tutejsze stosunki, dlatego też łatwiej mi spoj- 
rzeć na całą sprawę, bezstronem, nieuprzedzo- 
nem okiem. 

— Oskarżony nie miał sposobności obrazić 
mnie, jak setki może innych w tem mieście, co 
jak się zdaje, podburzyło przeciw niemu opi- 
nję. Nie przeczę, że charakter to bujny, nieo- 
kiełzany, który się mógł łatwo narazić na nie- 
chęć. A przecież, o ile wiem, przyjmowany 
był w całem tutejszem towarzystwie, a i w do- 
mu czcigodnego mego kolegi Hipolita Kiryło- 
wicza, był mile widzianym gościem*: 

— Tu dało się słyszeć kilka stłumionych 
śmieszków, wiedziano bowiem ogólnie, że żo- 
na prokuratora, przyjmowała Mitię u sisbie, 
wbrew woli męża. ; 

— „Nie mniej jednak pozwolę sobie przy- 
puścić, że nawet człowiek posiadający tak wyso 
ki zmysł sprawiedliwości, jak mój szan owny 
przeciwnik, mógł uledz pewnym osobistym u- 


Listy 
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ubliczność, że w handl 
Rynek gł. 32 zostaje dział zabawkowy 


RE 


brał głos słynny „poseł“ warszawski Aleksiejew, 
który wraz z osławionym Schmidtem utworzył 
w Dumie „związek kresowy do walki z Polakami“ 
To też p. Aleksiejew mówił tylko o Polakach -— 
będzie to widocznie jego specyalnością... Trudno 
powtarzać lub streszczać jego długie wywody. 
Nie powiedział zresztą nie takiego, czegobyś- 
my już nie słyszeli. Pemimo, iż poseł Żukowski 
już w drugiej Dumiie wykazał tak źródłowo bez- 
sensowność bajeczki o „stratach“, jakie rzekomo 
przynosi Król Pol. skarbowi państwa, p. Aleksie- 
jew znów dowodził, że Król. Pol. dzięki „wspania- 
łomyślności* rządu rosyjskiego żyje kosztem gu- 
bernji centralnych. Wogóle zdaniem p. Aleksie- 
jewa Polacy cały swój byt ekonomiezny, kultu- 
ralny i narodowy zawdzięczają tej „wspaniało- 
myślności* Hurków, Apuchtinów itp. „diejatie- 
lej“. Dopiero pod ich rządami Polacy zdebyli 
jaką taką „kulturę i oświatę“ dzięki tym rządom 
tylko niema w Polsce takich głodów, jak Rosji 
(istotnie .oburzające, że rząd rosyjski nie jest 
tak samo „wspaniałomyślnym' dla włościam ro- 
syjskich, którzy wciąż przymierają głodem). Ale 
nie dość na tem.  Dobroczynny wpływ rządu 
rosyjskiego sięga jeszcze dalej: jemu właśnie 
zawdzięczamy, że Warszawa liczy obecnie więcej 
ludności niż przed... 100 laty. Tak twierdził z 
calą powagą p. Aleksiejew. Istotnie zdumiewa- 
jące odkrycie. W myśl tych wywodów można- 
by tak samo powiedzieć, że dzięki ,„wspaniało- 
myślności* rządu rosyjskiego Polacy nietylko 
rodzą się i rozmnażają, ale wogóle żyją, oddycha- 
ją... bo przecie mógł on wszystkich Polaków wy- 
wieszać i wystrzelać... 

I co dziwniejsza, że tych bredni p. Aleksie- 
jewa Duma słuchała nietylko z powagą, ale je 
miejscami oklaskiwała... 

Nie wiele przychylniejsze stanowiisko wobec 
Polaków zajął październikowiec Uwarow, którego 
mowa była objawem jakiegoś zaćmienia umy- 
słowego, czy też obłudy ..Damy Polakom — mó- 
wil — wszystko (?) co mamy w rdzennych pro- 
wincjach państwa, ale nie możemy i nie chcemy 
im dać tego, czego nie posiadamy w centrze 
Rosji“. 

Co to znaczy? Eeśli rozumieć to dosłownie, to 
właśnie cała dotychczasowa polityka rusyfika 
cyjna rządu polegała na „dawaniiu nam tego, co 
jest w centrze*, tj. rosyjskich szkół, rosyjskiego 
sądownictwa, rosyjskich urzędników i rosyjsj- 
skiej, nie liczącej się zupełnie z miejscową lud- 
nością gospodarki... „My chcielibyśmy — mówił 


przedzeniom. W znakomitej swej mowie, pod- 
dał on nieubłaganej krytyce, charakter i postęp 
ki oskarżonego. Wyświetlił nam niejako, samą 
esencję tej sprawy, z tak głęboką znajomością 
psychologii, że na pozór nie może być w ża- 
den sposób posądzonym o stronnicze zapatry- 
wania. A przecież moi panowie, tu jest coś 
więcej niż stronność bo artystycznie rozmiłował 
się w przedmiocie, wkraczając prawie w dzie- 
dzinę romantycznej twórczości. Psychologja 
jest sama w sobie cudowną nauką, co jednak 
nie przeszkadza, że bywa to niekiedy coś jak- 
by kij o dwóch końcach. (Smiech w wśród pu- 
bliczności.) Raczcie mi panowie przebaczyć try- 
wjalność tego porównania, nie jestem kraso- 
mowcą, ale pozwólcie mi wziąć pierwszy le- 
pszy przykład, wyjęty z aktu oskarżenia. Oskar- 
żony uciekając w dniu morderstwa, z ogrodu 
swego ojca, ugodził ciężko ścigającego go słu - 
gę Urigora. Gdy zaś ten padł na ziemię, oskar- 
żony który już był na murze zeskoczył napo- 
wrót do ogrodu. i ukląkł przy ranionym, dla 
przekonania się czy żyje jeszcze. Prokura- 
tor nie daje wiary zeznaniu oskarżonego który 
twierdzi, że uczynił to, przez odruch współczu- 
cia. Zdaniem jego Dymitr Karamazow powrócił 
do rannego poto tylko aby upewnić się, że je- 
dyny Świadek jego zbrodni już nie żyje. Przy- 
puszczenie to byłoby zupełnie trafne, gdyby 
oskarżony zamordował istotnie ojca. Tylko że 
w takim razie, nie bawiłby się zapewne w pie- 
lęgnowanie swojej ofiary, lecz dobiłby ją, kil- 
ku uderzeniami młotka, który miął jeszcze w 
ręku. Cóż jednak robi oskarżony? Klęka przy 
rannym i ociera mu krew chustką, która słu- 
ży potem jako ważny dowód przeciw niemu 
a narzędzie morderstwa odrzuca daleko od sie- 
bie z klątwą z uczuciem żalu i skruchy. 
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na św. Mikołaja i Gwiązdkę 
bogato zaopatrzony w wszelkiego rodzaju zabawki, gry towarzyskie, dla każdego wieku po cenach bardzo umiarkowanych. 


STEFAN PORĘBSK 


i, Kraków, Rynek 


dalej Uwarow — widzieć w Polakach obywateli 
„pierwszej klasy“, lecz my, obywatele rosyjscy, 
możemy im dać tylko prawa obywateli rosyjskich 
a nie obywateli Królestwa Polskiego". 

Te słowa wywołały burzę oklasków nie tylko 
na prawicy, alei w centrze. Lecz cóż pod tem 
można. rozumieć Chyba to, że „obywatele rosyjs- 
cy“ nie bronią Polakom stać się takimi, jak oni 
„obywatelami rogyjskimi”, tj. przyjąć nap. pra- 
wiosławie, i nawet zapisać się do Związku „istin- 
no ruskich ludiej''.... 

„Wogóle trzeba stwierdzić, że dotychczas, 
poza mową Rodiczewa, nie odezwał się w sprawie 
polskiej głos rosyjski, (nie mówiąc o skrajnej 
prawicy) któryby zaznaczył konkretne stanewis- 
ko wobec Polaków, któryby powiedział: „Nie 
zgadzamy się na autonomję, ale damy wam język. 
polski w sądownictwie, w szkolnictwie itp.“ Gdzie 
tam z trybuny rozlegają się bezwartościowe ogól- 
niki. frazesy œ „obywatelach rosyjskich“ pierw- 
szej czy drugiej klasy itd. I dla tego wygłasza 
się godzinne mowy! 

Taką samą gadaniną jest spór na temat: 
samodzierżawje; lezy konstytucja Prawica 
twierdzi, że w Rosyi jest „samodzierżawie“ lecz 
niema konstycji, paździdrnikowcy utrzymują 
naodwrót, że niema samodzierżawja, lecz jest 
konstytucya, a rząd, ustami p. Stołypina zape- 
wnił, że Rosja ma i samodzierżawje i... ustrój 
przedstawicielski. Wyrazu „konstytucya przzd 
stawiciele rządu unikają, jak djabeł święconej 
wody. A 

Rozwikłania tej zagadki było poświęcone i 
wczorajsze posiedzenie. -J 'trzeba stwierdzić, że 
październikowcy, jak hr. Uwarow, Kapustin i 
inni z całą stanowczością podkreślali stanowisko 
konstytucyjne ù nawet trawestowali znane słowa 
Rodiczewa, wypowiedziane w pierwszej Dumie: 
„Niech władza wykonawcza ukorzy się przed 
władzą prawodawczą.* Ale rząd bynajmniej nie 
myśli o tem „„ukorzeniu slie“. Przeciwnie z 
wielkim niepokojem przypatruje się wyrastaja- 
cym nagle u potulnych dotychzcas pazdzierm: 
kowców rogom „,konstytucyi''. 

Obie strony zajęły dotychczas postawę wy- 
czekującą. Ale i tu i tam znać już wzajemne roz- 
czarowanie.... Prawica tymczasem bije mna 
alarm Związek narodu rosyjskiego znalazł no- 
wych „wrogów“ państwa rosyjskiego. Sojuszni- 
kami polskich „buntowników“, czyhających na 
zgubę Rosji, są paździerriikowcy. Wczoraj właś- 
nie odbyło się zebramie prawdziwych Rosjan, na 
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Czy byłby zdolny do takich uczuć, gdyby się 
poprzednio spuinił krwią ojca? Widzicie pa- 
nowie, jak wygląda ten sam fakt wtem samem 
oświetleniu psycnhologicznem wyprowadzonem 
tylko z innego założenia. Ea 
Tu obrońca zaprzeczył zupełnie istnieniu 
trzech tysięcy rubli, dowodząc jasno, że Wszy- 
scy onich mówią, ale niktich nie widział. Smer- 
diakow twierdził że ukryte były pod matere- 
cem, a przecież oględziny wykazały, że pościer 
na łóżku była nie tknięta. Jedynym dowodem 
ich istnienia, jest rozdarta koperta znaleziona: 
na podłodze. Ale któż może twierdzić na pe- 
wno, że pieniądze były w niej rzeczywiście. 
Nie możemy pozwalać sobie na tworzenie 
psychologicznych romansów, chodzi tu o ży- 
cie i los człowieka. Mówi się wiele o ogrom- 
nych sumach, rozrzuconych i marnotrawio- 
nych przez oskarżonego, ale dlaczegożby miały 
to być pieniądze jego ojca? Wiemy przecież. 
że wziął trzy tysiące od narzeczonej.swojej, pam 
ny Werchewiew. Mógł w istocie odłożyć poło- 
wę tych pieniędzy, jak to sam twierdzi. Prze- 
cież to przypuszczenie zupełnie prawdopodobne 
i całkiem zgodne z charakterem podsądnego. 
Prokurator stawia swoją własną /fikcję 
psychologiczną, o słabej woh oskarżonego 
który miał setkę po setce roztrwonić odłożo- 
ne pieniądze. A jeżeli rzecz miała się wcale 
inaczej? i 
Świadkowie twierdzą, ża podsądny już 
w pierwszą noc stracił całe trzy tysiące. Ale 
któż ze świadków mógł sam policzyć te pieniądze? 
Wiadomo zresztą że mienie sąsiada wydaje się 
nam zawsze większe niź nasze własne. 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 
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dxtórem „uchwalono“ uważać wszystkich zwo- 
lenników konstytucyi, nie wyłączając paździer- 
nikowców, za zdrajców, zasługujących na karę 
śmierci! > MES 

Przynajmniej stanowisko jasne: szubienica 
"to najlepsza ,„konstytucya* dla Rosyi. 

Jak się skończy ten zatarg pomiędzy prawiicą 
a październikowcami w Dumie — trudno natu- 
ralnie przesądzać. Jak się zdaje jednak dyle- 
mat, „samodzierżawje czy konstytucya* będzie 
to rafa, o którą na samem początku istnienia 
Dumy rozbije się obeena większość parlamentar- 
na. Wczorajsze posiedzenie, które ciągnęło się 
od 2 pop. do 6 i od 8 do12'w mocy,nie wróży, aby 
mogło przyjść do porozumienia w zasadniczej 
sprawie stosunku Dumy*do deklaracyi rządowej. 
Nawet wśród październikowców panuje roz- 
bieżność poglądów i haos. Co jeden mowca z ich 
pfrtyi ganil, to inny chwalił... Cóż dopiero mó- 
wić o prawiey, o opozycyi. A sami październi- 
kowey nie stanowią przecie większości. Być wiee 
możę; iż „zdolna do pracy“ Duma utknie już przy 
samem zetknięciu z „reformatorskim* progra- 
mem rządu... i 


Niemcy i Anglia. 


„Niemcy i Anglia, kilka niewydanych roz- 
działów z historji dyplomacji niemieckiej“. Pod 
takim tytułem ogłasza wielki zachowawczy 
dziennik angielski „National Reviaw'* artykuł 
który jako napisany bezpośrednio po mowie 
Biiłowe, za bytności Wilhelma II w Anglii, 
wywołał wielkie wrażenie i jest żywo komen- 
*towanv. 

A „tor artykułu stwierdza, że Anglia i Niem 
cy są to dwaj konkurenci, którzy w każdej 
"chwili stać się mogą przeciwnikami. Jedna 
bowiem pragnie zachować, drugie zaś zdo- 
być panowania na morzu, gdy jednocześnie 
ani Anglia nie może dobrowolnie wyrzec sie 
swego stanu posiadania, a Nie'ncy nie chcą 
wyrzec się swych uroszczeń. W takich wa- 
runkach, konkladnje autor konflikt jest nieu- 
nikniony! 

W dalszym ciągu charakteryzuje autor 
Wilhelma Il. Wilhelm jest ambituy i ma;da- 
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Jan Okwietko, 
PRZEW BURZĄ. 


Rozdział IX. 

Kiedy o świcie Dolski ocknął się ze snu, uj- 
rzał siedzących przy prawie pustej ostatniej bu- 
telce Zygmunta i Giesztołda. 

Rozmawiali półgłosem, nie zwracając na nie 
go najmniejszej uwagi, a słowa ich dochodziły do 
niego, jak przez mgłę bo jeszcze nie był zupełnie 
trzeźwym, a także dlatego, że obaj byli zmęczeni 
trunkiem i bezsenną nocą. 

— Która godzina? — spytał Dolski z wy- 
siłkiem. 

— A, Zbaraski się obudził 
Giesztołd. 

— Jakże się czujesz? — spytał go Zygmunt. 

— To wino musiało być złe, — ciągnął lę- 
kliwie Dolski, — tak mię mdli. — I z trudnością 
przybrał postawę siedzącą. 

— Cóż, Stasieczku, możebyśmy tak poszli 
do domu? 

Poczekajcie trochę, niechaj odpocznę, nie 
nie spieszy. 

— Dobryś, tobie pewmo nie spiesznie, boś się 
wyspał, ale namby się chciało do łóżka. 

—— Możebyście się czego napili? 

— Zwarjowałeś? 

— Nie. Ale tak mocnej herbaty .. 

— Skąd weźmiesz? teraz wszystko pozamy* 
kane, żywej duszy niema. 

— Neo to przepalanki?.. 

— Jak chcesz, ja idę spać. 

—. ja także, — wtórował mu Zygmunt. 

Dolski nie chciał pozostać sami, więc ubrali 
się i wyszli razem. Na wstępie chwycił ich po- 


Jedwab 


Messaliua i Rafine 


— zauważył 
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leko sięgające i oryginalne pretensje. Posta- 
nowił on sobie odegrać znaczną rolę i raz 


pragnie uchodzić za niemieckiego mesjasza, 


drugi raz pozuje co najmniej na Barbarossę. 


Jego telegramy, wysyłane przy różnych oka- 


zjach, jak np. do Kriigera (b. prezydenta b. 
republiki Transwaalłu P. R.) dowodzą že po- 
wiedział on sobie, że żaden znaczniejszy wy- 
padek na kuli ziemskiej nie może odbyć się 
bez jego udziału. Jego historyczne opinje, 
wygłaszane przy każdej okazji, np. „Poprowa- 
dzę was w tych dniach do chwały“. „Niemcy 
powinni stanąć na czele (!) narodów całego 
swiata“ i t. p. rzucają także dostateczne świa- 
tło na jego „stan ducha“. Z drugiej strony; 
jego depesza do Krugera była jednym z bez- 
pośrednich powodów wojny południowo-afry- 
kańskie; jego interwencja w sprawy maro- 
kańskiej, podkreślona w słowach „niezależny 
sułtan w wolnem Marokko“, była punktem 
wyjścia dla porozumienia francusko - angiels- 
kiego i przyczyną zwołania konferencji w Al- 
geciras i później, bomkardowania Casablanki. 
A czyż zajęcie Kiae Tschau nie wypłynęło na 
ruch „bokserów* i wojnę rosyjsko-japońską?' 

Tak więc wszystkie przykre międzynaro- 
dowe zajścia lat ostatnich, zostały wywołane 
przez nietaktowną lub brutalną interwencję 
Wilhelma IL 

Ale „Nat. Review* przytacza jeszcze cie- 
kawy przykład niemieckiej przewrotności. W 
końcu ubiegłego roku, rząd rosyjski otrzymał 
bardzo ważne papiery, które mogły doprowa- 
dzić do gwałtownego konfliktu pomiędzy Ro- 
sją i Anglia. Wynikało z nich bowiem, że An- 
glia i Japonija zawarły tajny traktat, gwarantu- 
jący nietykalneść Turcji azjatyckiej. Traktat 
bvł skierowany bezpośrednio przeciwko Rosji. 
Odnośna tajna klauzula, miała być nawet za- 
komunikowaaa rządowi tureckiemu. 

Otóż te dokumenty, które były poprostu 
sfałszowane, dostały się w ręce rosyjskie, za 
niemieckiem pośrednictwem! 

Oczywiście Niemcom zależało na tem o- 
gromnie, aby pokłócić Anglję z Rosją, gdyż 
w ten sposób pozyskiwały poparcie Rosji prze 
ciw Angliji i na odwrót... 

Takiemi to intrygami wojuje teraźniejsza 
polityka hakatystów pangermańskich! 


godny, styczniowy poranek. Słońce pokazy wato 
się zaledwie. Na ulicach zaczynał się ruch, stró- 
że otwierali bramy, lub zamiatali przed doma- 
mi; tylko co ze snu, w długich keżuchach, rusza- 
li sie powoli, jakby z namysłem. Na starem Mie- 
ście w którymś z kościołów dzwioniomo na jutrz- 
nię. Po chodnikach stukały podkute buty jakie- 
goś Spieszącego się gdzieś przechodnia. Miasto 
całe miało wygląd półzadumania, półuśmiechu. 

Dolski nie był w stanie podziwiać tego wi- 
doku. Świeże powietrze ścięło go z nóg i towa- 
rzysze musieli go wsadzić do doróżki, chociaż 
mieszkał o parę kroków. 

Na Zygmunta i Giesztołda naodwrót chłód 
podziałał. Pełną piersią wdiągali mroźne powiet- 
rze i Giesztołd zauważył z zadowoleniem. 

— Zdrowo 6 tej porze. i 

Dzwony na Starem Mieście wołały do siebie. 

— Możybyśmy tam pószli? — spytał Zy- 
gmunt. 

— Niby do kościoła? — Po takiej mocy?.. 

— Wlasnie po takiej nocy, — odparł Zy- 
gmunt półżartem, pół serjo. W rzeczywistości lu- 
bował się w kontrastach, a podniecone nerwy 
potrzebował wypoczynku. Giesztołdowi myśl 
wydała się oryginalną. Odkąd pamiętał w swojej 
długiej karjerze starego knajpiarza, nie widział 
jeszcze takiego zakończenia wieczoru. Przytem wi 
no i świeże powietrze działały na niego podnie- 
cająco. czuł, że nie zasnąłby w tej chwili i wo- 
lał użyć przechadzki. Poszli więc mileząc w sto- 
ne Starego Miasta. Giesztołd zastanawiał się 
nad dziwną naturą Borowskiego i zaczął go wy- 
różniać z pamiedzy reszty młodzieży. 

= 7 dziewkami nie poszedł, całą noc prze- 
gadał, teraz idzie do kościoła: doprawdy niezwy- 
kły Śzłowiek... — myślał i stawiał sobie pytanie, 
czy ten człowiek nie wart czasami bliższego po- 
znania. czy nie byłby tym przyjacielem, któryby 
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Peckin i Polaire 


Wiec ogólno-akademicki. 


Wiec prostestujący przeciwko projektom 
rządu pruskiego wywłaszczenia Polaków z zie- 
m:1 pozbawienia ich prawa używania ojczystege 
języka odbył się wczoraj w sali „Sokoła“ kra- 
kowskiego. Olbrzymia sala była napełniona 
po brzegi młodzisżą akademicką. Obra- 
dy zagaił jako prezes „Zjednoczenia* p. 
Winiarski, który zaznaczył ogólną hbarmo- 


njię i zgodę w tej sprawie pomiędzy 
róznemi Stowarzyszeniami akademickiemi i 
młodzieżą najróżniejszych przekonań poli- 


tycznych i społecznych, poczem na przewo- 
dniczącego zebrania zaproponował p. Zakrze- 
wskiego. Ten, po przyjęciu jego wyboru przez 
zgromadzenie przez aklamację, udzielił głosu 
p. Owińskiemu, przedstawicielowi „Czytelni á- 
kademickiej* który w krótkiej i energicznej 


przemowie, wyraziwszy sympatję młodzieży dla 
społeczeństwa polskiego w Poznańskiem, toczą 


cemu ciężką walkę, wezwał młodzież do współ 


działania w tej walce, a jako źródło potrze- 
bnej siły wskazał lud. „Pojdźmy w lud“ zakoń 
czył „budźmy w nim narodowego ducha“, a 
świadomy lud polski zgotuje Prusom nowe 
Grunwaldy*. 


Następnie zabrał głos jako przedstawiciel 


„Spójni* p. Fensterblau i. zaznaczył że do wal- 
ki i protestu przeciwko gwałtom rządu pruskie- 
go łączy się młodzież postępowa, która w nich 
upatruje przejawy tej reakcji sfer rządzących, 
przeciw której energicznie walczy postępowa 
część społeczeństwa polskiego. 


Przedstawiciel „Zjednoczenia“ p. Bohusze- 


wicz, — zaznaczywszy szereg męczeństw, 
przez jakie przechodził naród polski i wspom- 
niawszy bohaterskie objawy wałki, jak strejk 
dzieci polskich, zakończył wyrażeniem nieza- 
chwianej wiary w nies ożytą siłę narodu pol- 
skiego, która zwycięży wszelkie przeszkody i 
wszelkich wrogów. 


Po przemówieniu przedstawiciela „Związ- 


ku akadem.“ p. Cygnarowicza, przewodn. od- 
czytał rezolucję, którą zgromadzenie uchwali- 
ło wszystkiemi głosami przeciw 42 socjalistom 
wstrzymującym się od głosowania. Rezolucja 
ta brzmi: 


„Wobec tego, że przeciw społeczeństwu 


wszystko tozuma, nie Zawrzyliywaa Się pesa 
największą ekstrawagancją, przed majniemożiw- 
szym wybrykiem, i dla którego warto byłoby wy- 
kosztować się na trochę przywiązania i SZCzeroŚ- 
ci. W tej chwili miał ochotę zwrócić się do nie- 
go z cieplejszem słowem, wyzbyć się swego scep- 
tycyzmu, swojej zwykłej nieżyczliwości. 


I byłby może przemówił, ale Zygmunt, wtu- 


liwszy oczy w bobrowy kołnierz, szedł obok nie- 


go, pogrążony w obcych mu myślach i nie zwra- 
cając na towarzysza najmniejszej uwagi. Giesz- 


tołdowi zrobiło się przykro, bo czuł, że ten mło- 


dy chłopiec ma swoje troski i swoje zajęcia, swój 
świat, swoje przywiązania i nadzieje, całe wre- 
szcie młode swe życie przed sobą, że ma swoich 
przyjaciół prawdopodobnie bardzo wielu, bo jest 
młody, utytułowany, bogaty i jeszcze wierzy w 
bezinteresowność ludzką. Poczuł bardzo ostro 1 
dobitnie, że obecnie dla Zygmunta przyjaźń ta- 
kiego, jak on, Giesztołda byłaby tylko zwykłym 
epizodem, podczas kiedy on, bez rodziny, bez 
innych przyjaciół, jak towarzysze kieliszka, któ- 
rymi w głębi duszy pogardzał, on, gdyby się 
przywiązał, zrobiłby to całą duszą. } 
Ze swojej strony Zygmunt w milczeniu tra- 
wil gryzące myśli; nocna hulanka napięła do 
miemożliwości jego wrażliwość. Byłby chętnie 
płakał, gdyby nie wstyd przed Giesztołdem; był- 
bv sie skarżrł, szukał rady podtrzymania, kie- 
runku... Nie przed ojcem, ani przed matką: bo 
rodzice, chociaż go kochali, nie zrozumieliby z 
pewnością jego skrupułów; mieli swoje urobione 
oddawna pojęcia, kochał syna po swojemu w. 
nieodmienny sposób i, chociaż Zygmunt im zwy- 
le wierzył bezkrytycznie, czuł jednak, że obecnie 
nie mu nie poradzą. 


(Ciąg dallsży nastąpi.) 
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polskiemu w zaborze pruskim zmagającemu 
się w zaciętej walce z odwiecznym naporem 
germańskim. wymierzył rząd pruski znowu cios 
będący ohydnym gwałtem, uragającym naj- 
elementarniejszym zasadom kultury i spra- 
wiedliwości i w niczem nieustępujący najdzik- 
szym gwałtom, popełnianym w państwie ca- 
rów; młodzież zebrana na wiecu ogólno aka- 
demickim wyraża swą solidarność ż prześla- 
dowanymi rodakami i stwierdza swą wiarę 
niezachwianą w siłę i świetną przyszłość na- 
rodu połskiego; dla tej też wiary jak najsilniej 
protestuje przeciwko próbom ugedowym, pod- 
jętym w pewnych sferach naszego społeczeń- 
stwa pod zaborem pruskim. 

„Wzywa całe społeczeństwo, aby dało wy- 
raz swemu oburzeniu nietylko przez protesty, 
ala i przez organizowanie odpowiedniej akcji, 
uderzającej w ekonomiczne interesy Prus, o- 
raz oświadcza gotowość oddania swych sił dla 
poparcia tej akcji. 

„Młodzież wzywa przedstawicielstwo pol- 
skie w Wiedniu, aby rozpoczęło energiczna 
walkę przeciw trój-przymierzu.* 

Po przyjęciu tej rezolucji, przedstawiciel 
stowarzyszenia ukraińskiej młodzieży akadem. 
„Hromada“ p. Baczyńskyj, odczytał deklarację 
przyłączająca się do protestu i akcji młodzie- 
ży akadem. polskiej: 

„My młodzież ukraińska postępowa, przy- 
łączamy się do prote: tu, podniesionego przez 
kolegów Polaków pzzeciw niełudzkiemu i nie- 
kuituralnemu pogwałceniu najprymitywniej- 
szych praw narodowych, którego rząd pruski 
dopuszcza się przez swą ustawę o wywłasz- 
czeniu ludności polskiej i przez zakaz posłu- 
giwania się mową polską na zgromadze- 
niach. 

„Wychodząc ze stanowiska, że każdy na- 
ród ma przyrodzone prawo do samodzielnego 
i swobodnego bytu, jak i rozwoju wszystkich 
swych sił, potępiamy wszelkie dążenie do u- 
krócenia tego naturalnego prawa narodowego 
jako szkodliwe i tamujące postęp kultury o- 
gólno-ludzkiej, na którą składa się zbiorowa 
praca wszystkich poszczególnych narodów. 

Całą ohydę tej zbrodni i krzywdy, jaką 
reakcja niemiecka zadaje narodowi polskiemu 
odczuwamy my Ukraincy, tem żywiej, że jes- 
teśmy narodem gnębionym i ciemiężonym. 

„Przekonani, że szowinistyczne i reakcyjne 
dążenia wśród poszczególnych narodów są zja- 
WSKIRM PAT AN EEE NARE E aan na 
dzieję, że zasada bezwzględnego egoizmu na- 
rodowego i hasło: „siła przed prawem“ ustą- 
pią. Ze wzmożeniem uświadomienia wśród sze- 
rokich mas wspólnemu porozumieniu 
narodów opartemu na równouprawnieniu i 
solidarnej pracy nad zrealizowaniem naj- 
szczytniejszych haseł ludzkości. 

Potem p. Cygnarowicz na propozycję prze- 
wodniczącego, odezytał rezolucję, proponującą 
wysłanie telegramów do Koła Polskiego we 
Wiedniu, do Koła Polskiego w Berlinie, protes- 
tującą przeciwko wszelkim próbom ugodowej 
polityki i do tych klubów parlamentarnych we 
Wiedniu, które wzięły życzliwy udział w de- 
monstracji przeciw projektom pruskim. 

Rezolucję tę przyjęto jednogłośnie. 

Po uchwaleniu tej rezolucji przewodniczący 
wezwał do poważnego zakończenia obrad. 


Kronika. 


PRECZ Z TOWAREM PRUSKIM ! 

KUPUJCIE TYLKO U CHRZEŚCIJAN! 

Kraków, 7 grudnia. 

„, — Kalendarzyk kościelny. Dziś w sobotę 
Wigilja do N. M. P. Niep. Pocz., Ambrożego bisk. wyz. 
w niedziełę 1I. Adwentu Uroczyst. Niep. Pocz. N. P. M 
w poniedz. Leokadji i Walerji panny. 

„= Kalendarzyk astronemiczny. Wschód 
słońca rozpoczyna się o godzinie 7 minut 26, zachód 
Torpa o godzinie 3 minut 37, długość dnia odzin 8 
minat 10. 
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—- Nabożeństwa. W kościele $w. Barbary 
jutro uroczyste Nabożeństwo Kongregacji ku- 
pieckiej. , 

We wtorek odpust w kosciele 00. Kapu 
cynów, pamątka przeniesienia Domku N. M. P> 
do Loretto. 

W kościele N. P. M. w tymże dniu 
czysta Wotywa w kaplicy N. P. M. Loret. 
7 — Kwesta. W niedzielę dnia 8 b. m. w 
kościele N. P. Marji w czasie ostatniej Mszy 
św. o godz. 12 w południe, kwestować będą 
Panny ekonomki na rzecz ubogich, pod ich 
opieką pozostających. 

— Z Cechu krawców. Stowarzyszenie prze 
mysłowe Cecha krawców w Krakowie odbę- 
dzie się drugie nadzwyczajne posiedzenie wal 
nego zgromadzenia bez względu na ilość ze- 
branych członków dnia 8 b. m. t.j. w niedzie- 
o godzinie 3-ej po poł. w sali Izby rękodzielni 
czej na Kotłowem. 


— Z teatru miejskiego. Po sobotnim .L.e- 
lewelu* ukaże się w dalszym ciągu cyklu Wy 
spiańskiego: „Bolesław Smiały” (niedziela) o- 
raz „Wyzwolenie“ (poniedziałek). Na niedziel- 
ne przedstawienie popołudniu daną będzie „O- 
brona Częstochowy“. 


— W sprawie odczytu o Stanisławskim 
donosi Zarząd Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
pięknych, - wobec bardzo licznych zapytań ze 
strony publiczności, -— że wystawa będzie o 
godz. 3 kwadr. na jedenastą otwarta odczytem. 
Bilety roczne Towarzystwa nie upoważniają do 
wstępu na odczyt. Komitet zaprosił do prele- 
kcji p. M. Olszewskiego, znanego pisarza z 
dziedziny teorji, krytyki i historji sztuki, orga- 
nizatora wystawy Grottgerowskiej, autora pra- 
cy filozoficznej o optymizmie, członka komisji 
dla Historji Sztuki Akademii umiejętności (od- 
dział Lwowski) Po odczycie będzie prawdopo- 
dobnie wystawa jeszcze przez 2 dni otwartą. 

— Posagi dla sierot. W celu nadania 
trzech posagów po 570 koron z fundacji po- 
sagowej śp. Maksymiliana i Franciszka Ksawe- 
rego Siemianowskich dla biednych się moral- 
nie prowadzących dziewcząt, córek mieszczan 
wszystkich miast i miasteczek galicyjskich z 
wyjątkiem Lwowa i Krakowa, ogłasza wydział 
kraj. konkurs. 

Posagi te przeznaczone są dla biednych 
wyznania katolickiego, które siedmnasty rok 
ARE Ruter JOLIE 


stanie według daty losowania; obrządek nie 
stanowi różnicy. Pierwszeństwo będą miały sie- 
roty bez ojca i matki. Rozdanie posagów na- 
stąpi w drodze losowania, które odbędzie się 
w rocznicę fundatora śp. Maksymiliana Siemia- 
nowskiego, t. j. w dniu 7 kwietnia przyszłego 
roku w Wydziale krajowym o obecności de- 
legata Namiestnictwa, bez współudziału kan- 
dydatek. 

Po dokcnaniu losowania zostaną posagi 
ulokowane na książeczki wkładkowe galicyj. 
Kasy oszczędności na imię właścicielek opie- 
wające i złożone do depozytu obnośnego są- 
du opiekuńczego. Osoby, które raz z tej fun- 
dacji wyposażone zostały, nie mogą się po 
raz wtóry o posag ubiegać. 

Dziewczęta które chcą się ubiegać o po- 
sag z niniejszej fundacji mają swe prośby do 
Wydziału krajowego złożyć do dnia 28 lute- 
go przyszłego roku i załączyć do nich: me- 
trykę chrztu, świadectwo moralności, świade- 
ctwo ubóstwa stwierdza, ące wyraźnie, że ro- 
dzice petentki zmarli i podające dokładnie i- 
lość rodzeństwa petentki. dowody iż ojciec 
petentki był przynależnym do jednej z galicyj- 
skizh gmin miejskich z wyjątkiem miast Lwo- 
wa i Krakowa. 


— Dla djetarjuszy magistrackich. Jako 
przyczynek do kwestji bytu urzędników ifunkce- 
jonarjuszy gminnych, poruszonej niedawno na 
łamach naszego pisma, zamieszczamy dane 
o położeniu djetarjuszy m. Krakowa, które za- 
komunikowała nam delegacja „Stowarzyszenia 
djetarjuszy magistratu gminy m. Krakowa“. 


uro- 


Djetarjuszy tych pracuje w magistracie 
około 100; otrzymują oni wynagrodzenia 2 do 3 
koron dziennie; należy zauważyć, że płaca ich 
utrzymuje się na tym samym poziomie od lat 
kilkunastu. Wielu z pomiędzy nich pracuje 
po lat dwadzieścia kilka wciąż na „stanowisku 
prowizorycznego funkcjonarjusza bez stabili- 
zacji. Stabilizacja zaś faktycznie należy im się, 
jak wszelkim urzędnikom autonomicznym po 
trzech latach. Przy wstąpieniu do urzędu 
każdy djetarjusz obowiązany jest podpisać de- 
klarację, w której powiedziano, że magistrat 
ma prawo oddalić djetarjusza w każdym cza- 
sie nie podając powodów. 

Djetarjusze, odczuwając ciężko tak nieznoś- 
ny stan rzeczy, oddawna próbowali polepszyć 
warunki swego bytu i w tym celu wnosili petycje 
do Rady Miejskiej i każdorazowej władzy w ma- 
gistracie—bezskutecznie. Przed mniej więcej 
półtora rokiem zawiązali stowarzyszenie, któ- 
rego zarząd opracował obszerny memorja 
i złożył go w radzie miejskiej i prezydjum. 
W memorjale tym wskazano na wzrost cen 
środków żywności, opału i mieszkań, wobec 
którego wynagrodzenie obecne jest niewystar- 
czające nie tylko dla zapewnienia przyszłości, 
ale nawet na utrzymanie; dalej na to, że dje- 
tarjusze zastępują i pełnią czynności urzędni- 
ków konceptowych, co wymaga i odpowiednich 
wiadomości i przejęcia się spełnianiem swych 
obowiązków. Przy obecnym stanie rzeczy, gdy 
djetarjasz ma niewystarczające nawet na ży- 
cie wynagrodzenie, gdy nie dostaje stabilizacji, 
nie ma nadziei zostać urzędnikiem i mieć 
w ten sposób zapewniony awans, emeryturę 
i przyszłość dla siebie i swej rodziny, spełnia- 
nie tych zadań jest wręcz niemożliwem. "To 
też zdolniejsze jednostki usuwają się od nie- 
wdzięcznego zajęcia, a pozostają tylko najmniej 
zdolni, lub ludzie zmuszeni do tego okolicz- 
nościami, co się edbija niekorzystuie na urzę- 
dowaniu magistratu. 

Wobec tego djetarjusze proszą o podwyż» 
szenie płac i zaprowadzenie pragmatyki służ- 
bowej. Ponieważ do tej pory na petycje swo- 
ją Stowarzyszenie odpowiedzi żadnej nie otrzy- 
mało, przeto w niedzielę dn. 8 b. m. idzie po- 
nownie delegacja do prezydenta i Rady miej- 
skiej z prośbą o udzielenie przychylnej odpo- 
wiedzi. 

Ządania djetarjuszy wydają nam się po- 
części słuszne. Gmina ma prawo wymagać od 
swoich tankcionariuszy nmiejętnego, dokładne- 
go i sumiennego spełniania swoich obowiąz- 
ków, to ostatnie jednak nie może mieć miej- 
sca, jeżeli ten funkcjonarjusz nie jest dosta- 
tecznie wynagradzany i jeżeli praca ta nie za- 
pewnia mu przyszłości, gdyż wtedy nie może 
on jej być należycie oddany. 

Nie wątpimy też, że i prezydjum i Rada 
miasta zajmą się tą sprawą i uwzględnia ko- 
nieczność polepszenia warunków bytu djetar- 
juszy magistratu. 

— $w. Mikołaj w Sokole“. Przypomina- 
my, że Sw. Mikołaj rozdawać będzie swoje 
podarki w „Sokole* 8 grudnia o g. 3-ej popo- 
łudniu. Bilety sprzedaje sklep W-go Wołkow» 
skiego, linja A-B, od godz. 7 wieczór w sobotę. 
W niedzielę będą już sprzedawane bilety wstę- 
pu tylko dla dorosłych. 

Komitet pozyskał jeszcze i produkcje czar- 
noksiężnika. 

— Obniżenie taryfy telefonicznej. W mi- 
nisterstwie handlu opracowano nową taryfę 
należytościową za abonament telefoniczny, we- 
dług której należytość roczna będzie znacznie 
zniżoną. I tak: 1) dla sieci z więcej niż 20,000 
abonentów w promieniu do 6 klm., przy ruchu 
bardzo silnym, 400 kor. zamiast pobieranych 
obecnie 500 kor.; przy ruchu średnio-silnym 
380 kor. zamiast 400 kor.; przy ruchu słabym 
250 kor. zamiast 300 kor. 2) Dla sieci z 5001 
do 20000 abonentów w promieniu do 4 kim., 
przy ruchu bar. silnym 340 kor. zamiast 400 
kor.; przy średnim 280 kor. zamiast 320 kor.;. 
przy ruchu słabym 220 kor. zamiast 240 kor. 
8) Dla sieci z 2004 do 5000 abonentów w pro- 
mieniu do 3 klm., przy ruchu bar. silnym 280 
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kor. zamiast 320 kor., przy średnim 240 za- 
miast 260 kor. 4) Dla sieci z 501 do 2000 
abon. w promieniu 2 klm. przy ruchu bardzo 
silnym 250 zamiast 260 kor.; przy ruchu śred- 
nim 210 zamiast 215 kor. 5) Dla sieci z 201 
do 500 abon. w promieniu 114 klm. przy ru- 
chu bardzo silnym 210 zamiast 215 kor. 
Nadto dla lekarzy oraz prasy codziennej, 
należącej do sieci 4 lub 3, zastosowane byś 
mają najniższe taryfy. Dla służby informacyj- 
nej prasy codziennej obowiązywać będzie naj- 
niższa klasa taryfowa D. Również stosowaną 
ona będzie względem lekarzy nawet wówczas, 
gdy stacja nie znajduje się w miejscu zamiesz- 
kania tegoż i gdy ilość wołań ich dochodzić 
„będzie do liczby 3000. 
„ Qbniżenie to należytości abonamentowej 
wejdzie w życie z dn. 1 stycznia 1908 r. 

»-— Z życia młodzieży. Doroczne walne 
zgrom. „Chóru akademickiego“ w Krakowie 
wybrało w dniu 29 z. m. prezesem p. Włady- 
sława Kilińskiego, wiceprezesem p. Władysława 
Kuryluke, sekretarzem p. Witolda Czaruka, 
skarbnikiem p. Kazimierza Dobosza, biblioteka- 
rzógi p. Aleksandra Korytowskiego, wydziało- 
wymi pp. Alfreda Kościńskiego, Jana Krynic- 
kiego i Teobalda Lankaua. "Do komisji kon- 
trolującej weszli p.p. Teofil Wójcik i Eugenjusz 
Chrzanowski, do komisji artystycznej p.p. Bo- 
lesłåw Wallek-Walewski, Teofil Wójcik i Bo- 
lesław Raczyński. 


— Klub słowiański zaprasza członków swo- 
ich na zebranie, które się odbędzie w niedzie- 
lę 8 b. m. o godz. 5-ej w lokalu Koła art. lit. 
i Klubu Prawników (Florjańska 28). Zagai 
prz. dr. Kazimierz Morawski na temat: „Najź 
nowsze ataki germanizmu przeciw polskości”. 

— Z Krak. klubn szachistów. Turniej ju- 
bileuszowy, który się obecnie rozgrywa, jest 
bardzo interesujący. Dotąd rozegrano sto kil- 
kadziesiąt pariji. Dn. 17.go b. m. nastąpi 
zamknięcie turnieju. 

— Kradzież. Wczoraj po południu nie- 
znany złoczyńca otworzył dobranym kluczem 
mieszkanie ks. Teofila Garbackiego, gdzie 
skradł garderobę i wiele drobnych rzeczy, 
wartości łącznej około 400 koron. 


POWSZECHNE WYKŁADY UNIWERSYTECK. 


A. w Krakowie (w auli I. Szkoły realn. przy ul. 
Studenckiej o godz. 6 wiecz.) 

W niedzielę d. 8 grud, yrof. Maciej Loret: 
„W stuletnia rocznicę." I. „Powstanie poznań- 
skie“ z r. 1806/7. 

, W poniedziałek d. 9 i we wiorek 10 hm. 
prof. Uniw. Jag., dr. Wiktor Czermak: „Bole- 
sław Smiały* i „Sw. Stanisław* (2 wykłady). 

We środę d. 11 grud. prof, dr. Józef Flach 
„O Kazimierzu Tetmajerze” (wykł. I.) 

We czwartek d. 12 grud. prof. Maciej Lo- 
ret: „W stuletnią rocznicę.“ II. „Geneza księ- 
stwa warszawskiego.” 

W piatek d, 13 grud. prof. dr. Józef Flach 
„O Kazimierzu Tetmajerze (wykł. II i ostatni). 
; B. Na prowireji w niedzielę d. 8 grud. 

. Bochnia. Dyr. Muz. Nar. dr. Feliks Ko- 
pera: „Michał Aniol" (z obr. świetl. w sali.ka- 
synowej g. 5). 

Chrzanów. Prof. dr. Józef Flach: » Na- 
poleon w poezji” (w sali „Sokołac« g. 5). 

Jasło. Dr. Zdzisław Jachimecki: „O Fry- 
deryku Chopinie* w sali „Sokoła“ g: 5). 

ı Mielec. Prof. Jan Magiera: „Rozwój jęz. 
polskiego“ (w sałi kasynowej g. 4). 

~ Nowy Sącz. Dyr. Stan. Rzepiński: „O 
wychowaniu młodzieży w Szwajcarji* (w sali 
kasynowej g. 5). 

Nowy taręg. Prof. Karol Władyka: „O 

Marji Konopnickiej" (aula gimn. g. 4). 

Święci m. Rad. szk. dr. Czesław Pie- 
niążek »0 poszanowaniu jęz. ojczystego” (sala 
hot. Fierza g. 5). 

Rzeszów. Dr. Ludwik Kolankowski: „Z 
zarania dziejów Polski*, (sala „Sokoła* g. 4). 

Tarnów. Prof. dr. Stan. Turowski „Rous- 
seau w świetle najnowszych badań (w sali ka- 
synowej g. 5). 


Wieliczka. Prof. Uniw. dr. Wikt. Czer- 
mak: „Powstanie w Wieliczce w r. 1846 (sała 
teatralna g. 4). 

Zator. Prof. dr. Franc. Bylicki: „O Sta- 
nisławie Moniuszce* (sala Rady miej. g. 5). 


-——Bogumin. (Powrót emigrantów). 
Silny napływ powracających do Galicji emi- 
grantów z Ameryki wywołał tu; całkiem nie- 
zwykłe stosunki. Zważywszy, że kolej dostar- 
cza za mało pociagów, tysiące emigrantów 


-śpi na schodach, na podwotcach, a nawetzna 


ulicach. Każdy pociag obłegają tysiące podró- 
żnych, zdobywających w nim z trudnością 
miejsca, odbywają się wręcz bójki, przy któ- 
rych nie brak rannych. Nadto zapowiedzia- 
nym jest na dnie najbliższe ogromny napływ 
emigrantów, którzy przybyli dwoma wielkimi 
okrętami. Miasto Bogumin udało się do mini- 
stra kolei z telegraficzną prośbą, aby wpłynął 
na pomnożenie pociągów. 

W ostatnim miesiącu wynosiła liczba po- 
wracających z Ameryki 70,000 ludzi. Lecz i ta 
liczba nie oznacza jeszcze najwyższego punktu. 
W najbliższych tygodniach wzrośnie ona nie- 
wątpliwie. Dzień w dzień przybywa do 10:0 
osób, z których część stale pozostaje, nie mo- 
gąc znaleźć pomieszczenia w pociągach. 


— KRONIKA LWOWSKA (kor. wł.) Od- 
nośnie do podanej przez wsźystkie dzienniki 
tutejsze notatki o zaginionym czy też zniszcze 
nym _witrażu Stanisława Wyspiań- 
skiego umieścił p. Wł. Rebczyński, dyrektor Mu.. 
zeum pizemysłowego w prasie następujące o 
świadczenie: Oświadczani niniejszem. iż zarząd 
Muzeum nigdy nie przechowywał u siebie pro- 
jektn na witraż Wyspiańskiego. Wedle zapewnie- 
nia dr. Łomżyńskiego, dwa projekty na witraż 
Wyspiańskiego i dwa projekty na witraże do ka- 
tedry lwowskiej uznane przez komisję zwołaną 
za mieodpowiednie, odesłane zostały wykonaw- 
com śp. Wyspiańskiemu i Tetmajerowi. P. Zo- 
ziński, ówczesny przewodniczący grona konser- 
watorów zajął się sam wysyłką 4000 kor. i ode- 
słaRiem projektów, właścicielom, a gdy minister- 
stwó oświaty zażądało przysłania nagrodzonych 
projektów wysłał da Wiednia tylko reprodukcje. 
Karton wiec ten znajduje się zapewne w Kra- 
kowie jako własność rodziny śp. *'Wyspiańskiego. 

Zmany szpieg rosyjski Kryłów- hr. Zieliński- 
Kótlarewicz, który przez trybunał we Lwowle 
skazany został na 3 miesiące więzienia, zgłosił, 
jak wiadomo odwołanie od wyroku. Otóż wyższa 
jnistąncya na skutek tego odwołania podwyższy- 
ła mu kare na 9 miesięcy. 


Z sali koncertowej. 
Kwartet brukselski. 
Koncert p. Leopolda Godowskie go 


Dwóch bardzo znanych posiadamy Leo- 
poldów: belgijskiego i Godowskiego, znanych, 
gdyż dopuścili się czynów, nie mających 
nie wspólnego jeden z przyzwoitością, drugi 
z artyzmem. 

Leopold belgijski wsławił się ostatniemi 
czasy dopuszczeniem do zlicytowania bielizny, 
sukien i klejnotów swej nieboszczki żony. Le- 
opold Godowski wsławił się dawniej „amputo- 
waniem“ i „poprawianiem',... Chopina oraz 
„upiększaniem * Straussa. 

Nowość! Baczność! Dotychczas niesłysza- 
ne i niewidziane: sześć utworów Chopina, za- 
granych równocześnie dwoma tylko rękami. 
Niby Chopin,*a Godowski; niby niemożliwe — 
a brzmiące bynajmniej nie fałszywie. To już 
wyłączna zasługa pana Godowskiego. Tu do- 
dać,” tam ująć, ewdzie zmienić — i wszystko 
w porządku. Rzecz prosta, że, by na taki 
pomysł wpaść, trzeba mieć duży zapas spry- 
tu życiowego i jeszcze większy —— muzyczne- 
go. Przyznaję to Poliński w swej historji mu- 
zyki w Polsce, ale jednocześnie tego rodzaju 


„operację“ nazywa słusznie swiętokradztwem. 


Skoro niepodobna pewnym czynom zap biedz 
należy je przynajmniej piętnować, jak 2a to 
zasługują. 

Walce Straussa są często arcydziełami w 
swoim rodzaju. „Upiększanie* arcydzieł jest 
psuciem tych arcydzieł. Zdumiewające trud- 
ności, nagromadzone w walcach Straussa 
przez p. Godowskiego i ze zdumiewającą bie- 
głością i czystoscią przez niego wykonywane, 
psują najzupełniej te utwory i odbierają im 
całkowicie właściwy wdzięk i charakter. 

Z tego co wyżej, dla każdego logicznie 
myślącego człowieka jest rzeczą oczywistą, 
że gra pana Godowskiego nie może mieć nic 
wspólnego z artyzmem; boć nie może grać 
artystycznie człowiek, który dowiódł w tak 
dobitny sposób, że nie jest artystą. Natomiast 
słusznie mu się należy tytuł żywej (i nie psu 
jącej się) pianoli. 
nie o „nowość!“ (jak wydrukowano w progra- 
mie), mniej lub więcej, a właściwie jak naj- 
więcej — palcołomną, czy nie byłoby lepiej 
dać pokój Bachowi, Beethowenowi, Chopino-* 
wi, zaczynać i kończyć „nowościami, z rówa 
noczesnem — dla powiększenia sensacyl -+ 
wykonywaniem np. saltomortale z wysokości, 
miejskiego koproforu? Zyskiwałby i „koncęr 
tant“, zyskałoby i miasto, wynajmując bardzo 
drogi, a zupełnie bezużyteczny instrument, 

Licznie zgromadzona publiczność udawą- 
ła, że „produkcja, p. Godowskiego bardzo jej 
przypada do smaku. Była to, oczywiście, sub 
telna ironja, na której, niestety, prawie nikt 
się nie poznał. Któżby śmiał posądzać wytwor 
nych krakowian o niemożność odróżniania 
sztaczek od sztuki? 


Piękny program: kwartety Mozarta, Bretku.. 
vend, Czajkowskiego. Piękne wykonanie: pp. 
Schórg i Miry (pierwsze i 2-ie skrzypce) Dan- 
cher i Gaillard (altówka i wiolonczela). 

Zgranie madzwyczajne, temperament, szła- 
chetność, uczucie, finezja. 1 

Szczere i gorące podziękowanie za sprawienie 
nam tej wysoce artystycznej przyjemności należy 
się dyrekcyi towarzystwa muzycznego, której skła 
damy przy tej sposobności wyrazy współczucią: 
znajduje sig bowiem w nielada opałacn. Magi- 
strat — nie w ciemię bity — szukając źródeł do- 
chodów, spostrzegł, że dyrekeja nie zastrzegła w 
kontrakcie z miastem, iż za elektryczność -— przez 
siebte-qie spotrzebowaną — płacić nie będzie, 
Skoro nie napisano, że nie chcecie płacić, to wi- 
docznie clicecie; a więc płaccie -— powiada wa- 
gistrat. Dwa źródła dochodu: raz płacą konsu- 
menci krakowscy, a drugi raz dyrekcja towarzy- 
stwa, za całą elektryczność, wyprodukowaną w 
Krakowie. 

A teraz druga awantura. Magistrat spostrzegł 
że od pewnego czasu jeździ po mieście jakiś po- 
pielaty fortepian z ogonem ku górze zwróconym. 
Zmobilizował konnych policjantów, którzy, jeż- 
dżąc za fortepianem, wykryli, iż fortepian wpraw- 
dzie żadnych dźwięków nie wydaje, ale że jest 
karmiony zawartością tajemniczych blaszanek, 
wynoszenych z niektórych kamienice. Fortepian... 
karmienie fortepianu... przyspasabianie go do 
wieczornych koncertów.... muzyka, towarzystwo 
muzyczne, dyrektor Barabasz — po nitce do kłęb- 
ka. Mamy go! rzekł magistrat: Zebrał się ko- 
mitet, który ze swego łoma wysadził podkomitet, 
który urodził komisję, która spłodziła podko- 
misję, która wybrała rzeczoznawców, którzy na- 
znaczyli referentów, którzy wydelegowali dele- 
gata, który sobie dobrał poddelegatą itd. itd., cze- 
go ostatecznie rezultatem było nąłożenie na dy- 
rekcję nieszczęśliwego towarzystwa mnzycznego 
grubego podatku zarobkowego. Albowiem nie 
wykryto, czy jeżdżenie fortepianu jest jedynie w 
związku z muzyką, uprawianą wewnątrz gma- 
chu, czy też uprawianiem pobocznmego procederu, 
rzecz prosta zyskownego, (b októżby się zajmo- 
wał rzeczą nie przynoszącą zysków ), procederu, 


Szczepana bojka """* 


w wielkim wyborze kompletne urządze- 

nia pokoi Ssypialnych, jadalnych, salo- 

nów, it. p. Sofy wszelkiego rodzaju ma- 

terace, poduszki, kołdry, dywany,chodni= 

ki, portyery, firanki, kapy na łóżka, SSi 
wety na stoły i t. p. 


kowie, ulica, Szpitalna l. 34, naprze- 
ciw teatru telefon Nr.738. 


Skoro więc chodzi jedy-. , 


prowadzonego przy pomocy instrumentu, które- 
mu chytrość dyrekcyi nadała kształt fortepianu. 
Gaveant consules! 


Tel[eg ramy. 


go” Z RADY PAŃSTWA. 


Po dr. Secherze przemawiali pos. Ivcevie 
i Budig za obniżeniem podatku cukrowego. 

Pos. Steinwender oświadcza, że jest wpra 
wdzie za obniżeniem uciążliwego podatku cu- 
krowego, musi jednakże podkreślić, że nasta- 
pić to może jedynie przy uwzględnieniu wy- 
trzymałości finansów państwowych. 

Pos. dr. Ellenbogen podnosł znaczenie 
cukru jako środka odżywczego i prosi o przy- 
jęeie wniosku soc. dem. o zniżenie podatku o 
16 koron. 

Na tem dyskusję zamknięto. 

Po przemowie pòs. Sveceny'ego jako mo- 
wcy jeneralnego „pro“, który przemawiał po 
czesku i żądał jak najdalej idącego obniżenia 
podatku, zostały cztery wnioski, dotyczące o- 
bniżenia podatku cukrowego względnie rozpo- 
rządzeń na podst. $ 14 w sprawie podatku 
cukrowego, ogromną większością przydzielone 
komisji budżetowej, poczem Izba rozpoczęła 
obrady nad wnioskiem nagłym pos. Chiariego 
i tow. w sprawie ugody z Węgrami. (Oklaski) 

„Pos. dr. Chiari, uzasadniając nagłość 
wniosku, oświadcza, że są tylko dwie możli- 
wości: ałbo przyjęcie przedłożeń ugodowych, 
a tem samem uregulowanie wszystkich wiel- 
kich kwestyi gospodarezych, albo odrzucenie, 
a tem samem stworzenie próżni, której kon- 
sekwencye byłyby nadzwyczajnie ciężkie dla 
gospodarczego rozwoju wszystkich gałęzi, nie 
ma bowiem czasu podejmować nowych pertrak 
tacyj. Dlatego każdy z posłów musi mieć od- 
wagę oświadczyć, czy PRO za czy przeciw 
przedłożeniu, ale bronić się taktyką odwleka- 
nia jest niegodnam parlamentu i może rząd 
skłonić do ewent. koniecznych zarządzeń ab- 
solutystycznych. Jeżeli cokolwiek jest w sta- 
nie austr. parlamentaryzm jeszcze bardziej 
zdyskredytować, to właśnie znak słabości, że 
parlament nie był w stanię sam zająć się bli- 
żej tą kwestyę. 

Następnie pos. Malik zastrzegł się przeciw 
wkręcaniu ugody przy pomocy wniosku nag- 
łego i oświadczył, że Wszehhniemcy jako praw- 
dziwi zastępcy interesów ludu głosować będą 
przeciw nagłoście i przeciw samemu wnioskowi. 

Na ten „obrady ‘przerwano. Następne w 
poniedziałek o godz. 3 popoł. 


ZNIKNIĘCIE AKTÓW. 


BUDAPESZT. Węgierskie Biuro korespon- 
dencyjne donosi: „Magyar Hirlap“ podaje, że 
stwierdzono w ministerstwie chorwackiem znik- 
nięcie rozmaitych aktów. Przeciw jednemu 
sekretarzowi wdrożono śledztwo dyscyplinarne, 
które nie jest jeszcze ukończone. Akty te zo- 
stały przesłane z ministerstwo chorwackiego 
w Budapeszcie do rządu krajowego w Zagrze- 
biu i znajdują się obecnie w rękach posła 
Supilo, u którego je widział minister Ghorwacji. 
Mają być rzekomo dowody, że poprzedni szef 
sekcyjny, Nikolicz, akty te oddał posłowi Supilo. 


„ROSIJA* PRZECIW POLAKOM. 


PETERSBURG. „Rossija“ polemizuje w oś- 
wiadczeniem Dmowskiego, złożonem w Dumie 
w imieniu Koła polskiego i oskarża polaków 
o nieustanną walkę przeciw władzy rosyjskiej, 
językowi rosyjskiemu i szkole rosyjskiej, które 
stanowią podstawy państwowości rosyjskiej. 

UZNANIE DLA RODICZEWA. 

PETERSBURG. „Rus“ donosi, iż wczoraj 
grupa b. studentów uniwersytetu warszawskie- 
go Polaków przedstawiała się Rodiczewowi, 
dziękując mu za obronę sprawy uniwersytetu 
polskiego w Warszawie. 
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„GŁOS NARODU“, 


PROCES O ODEZWĘ WYBORSKA. 


PETERSBURG. Na odbytej naradzie ko- 
mitetu centralnego z frakcją parlamentarną 
partji kadeckiej w sprawie mającego się odbyć 
w tym miesiącu procesu o odezwę wyborską, 
przyjęto uchwałę następującą: 

Stronę prawną w imieniu wszystkich oskar- 
żonych wyjaśniać będzie były proces Dumy, 
Muromcew, stronę polityczną zaś b. posłowie 
Nabokow i Winawer. Ostatnie słowo w imie- 
niu wszystkich oskarżonych wypowie Aleksan- 
der Lednicki. 

SZAŁ KONSULA NIEMIECKIEGO. 

KONSTANTYNOPOL. Konsul niemiecki, 
Schrader dostał nagle obłędu w teatrze i za- 
czął przerywać przedstawienie. Z wielkim tru- 
dem zdołano go usunąć z sali teatralnej 


NADESŁANE. 


| Przyjacielem matek 


. spodziewających się narodzin potomka, a drę- 


czonych uczuciem niepokoju i wielkiego osła- 
bienia — jest SCOTTA Emulsia. Działanie E- 
mulsjj SCOTTA jest zarówno zdumiewające, 
jak zadawa!niającei czuje się Howe siły i 
świeżą ochotę do życia 
jak po zażyciu  czarodziejskiego 
trunku. Lecz co ważniejsze, gdy 
mały obywatel ziemi ujrzy światło 
dzienne, to swoim zdrowym wyglą- 
dem i silnemi kształtami sprawi 
swoim rodzicom szczególniejszą ra- 
dość, albowiem wraz z matką żywi- 
ła i wzmacniała Emulsja SCOTTA i 
jego ciało, wywierając zbawienny 
wpływ. 
rybeim Jako Cena Oryg. faszki 2 Korony 50 kal. 
wyreb.Scotta. Do nabycia we wszystkich aptekach. 


Prawdz. tylko 
z tymznakkiemi. 


Qz cierpisz na 
słabe trawienie? 
Apróbnj więe przy jedzeniu 


Gróf Keglevich Istvan utd. 


zozcieńczonego z kwasami, a uzyskasz rychło dobro 
wyniki. 

Także przy osłabiesiach, chorobach orga: 
nów oddechowych, oraz jako środek prezerwa- 
tywny przeciw wewnętrznym chorobom oddajo 


Cognac 
Gróf Keglevich Istvan utd. 


znakomite usługi. 
Celem ochrony przed maśladownictwami, żą- 
dać przy zakupnie we własnym interesie wyraźnie: 


Cognacu 
Gróf Keglevich Istvan utd. 


który został wyłącznie i jedynie premiowany 
na wszystkich znaczniejszych wystąwach tak kra 
jowych jak i zagranicznych nnjwyższemi 
nagrodami. 

W handląch znajdują się następujące gatunki 
Cognacu: z jedną gwiazdką, z dwoma i trze- 
ma, ekstra, czterema gwiazdkami, „V.S. O:, 
oraz W. S. ©. P“ 


Tam gdzie nie ma powyższych gatunków wysyła 
je na żądanie: 


zarząd fabryki 


Gróf Keglevich Istvan utd. 


BUDAFOK. 


(1611 


ENNE, 
ay BZ 


Kraków, ulica Floryańska 7. (Tuż przy lysku). 
Lwów, plac Halicki 7. 


ZAKŁAD dentystyczny 
W. bLIPOŃSKIEGO 
* PRZENIESIONY :: 


NA ULICĘ FLORYAŃSKĄ L. 13 


nad sklepem firmy $Kórczewski iPolakiewicz 
Otwarty od godz, 9-12 i od 2-6, w niedz, od 9-12 


D= Mieczysław Staszewski 


b. asystent c. k. kliniki ehirurgicznej U. J. w Krakiewie 
i b. kilkoletni kierownik jej oddziału ertopę- 
dyszmego po dłuższych studyach w klinikach: er« 
linie, Bonn, Hamburgu Paryżu, Stockholmie, Wiedniu, 
Wrocławiu SSE" powrócił "ZM i ordynuje spesjal 
nie w chirurgii, ortopedy! i masażu od 3—4 w Krakowię, 
lu. Szewska 23, I p. — Tel. 783. KWTT—b 


Nowość! Nowość! 


Płynna 
Somatoza 


najwybitniejszy, apetyt pobudzający, wzmaenia- 
jący nerwy 
ŚRODEK WZMACNIAJĄCY 
przeciw wszelk. rodzaju stanom chorobowym. 


Donnbycia w aptekach i drogueryach. 


WSZYSTKICH KASZLĄCYCH «zwracamy, 
uwagę na ogłoszenie o Thymomelu Scillae częste 
przez lekarzy ordynowanym i skutecznym śrox 
dku. 


WYMIOTY i BIEGUNKĘ omija się nalepiej 
jeżeli dzieci karmione bywają mączką „Kufeke- 
go“, która jest nadzwyczaj strawna ochrania 
żołądek i kiszki, oraz działa niekorzystnie na ba 
kterje znajdujące się w ostatnich. W razie cho- 
rób żołądkowych lub kiszkewych podaje się „Ku 
fekego' mączkę razem z mlekiem. 


| m. Em cya masc m . <smjgninkt ag 


Kto ma zamiar kupić aparat mówiący lub itis 
strument muzyczny, ten niech każe sobie przy” 
słać od F. Ad. Richtera & Gie» król nadwornychi 
i szambelańskich dostawców w Wiedniu, I. O- 
perngasse 16, bogato ilustrowany cennik instru- 
mentów muzycznych, otrzyma go bezpłatnie i 
franko. 


XXXVIII LOTERYA PAŃSTWOWA. Dnia 
19 grudnia b. r. odbędzie się ciągnienie powyż- 
szej loteryi na cele dobroczynne. Loterja obej» 
muje 18.389 wygranych w gotówce na ogólną Su4 
me'512.980 kor. Losy po 4 korony do nabycia w 
trafikach, kantorach wymiany, urzędach poczty 
podatkowych et. e. 


n a E Z Z o ODER ROCCO 


Każdy czytelnik naszego dziennika otrzymą 
na żądanie wspaniały kalendarz 1908, oraz wiel 
ki nowy katalog obejmujący 5000 rycin zegar: 
ków i towarów złotych i srebrnych znanej ucza 
ciwej firmy Maxa Bóhnela w Wiedniu IV., Mas 
rgearetenstrasse 27 za darmo, bez wszelkich kosza 
tów, opłatnie. Korespondentka z dokładnym ad~ 
resem wystarczy. 


"ATOS PEPE IE ZY E 
uniknąć, uprasza się P. T, 


4: podrobień konsumentów „Mattonie: 


go Giesshiiblera'* kazać sobie otworzyć przy 

stole każdą oryginalną flaszkọ wody Giesshiblera, 

x aby na własne oczy zobaczyć wypalony znak ną 
korku. 


zę! 170 ELN 
PWZWEPEN 
zi PAW e Je Heko 


(Gdzie Centralna Kawiarnia ), 


owe 1907 


Zhi 


gwiazd 


| I w tym r» w rwnież, otrzyma każdy czytelnik powoławszy się na $) 


to ogłoszenie jako premię gwiazdkowaą poniżej 
FE) nione podarki zhiorowe. 

| Dla Chłopców (i zestawienie): 1 ulubioną zabawką dla dzieci każ- 
dego wieku 1 pociąg kolejowy na 4 szynach. samoidący, do naciąg- 
gania, 1 politurowany karabin, o glośnym strzale, bez niebezpie- 
czeństwa, | eeg. książkę z baikami z kolor. obrazkami, 1 wielkie 
A padlo z malowanymi żołnierzami, 1 wielkie pudło z gł. o:twachem 
| 1 wielkie pudo prześlicznej trsody itp, 4 ruchome metalowe za- 
l bawsi razem 27 sztuk za całkiem niską cono zł. 1°85. 
 Dła dziewcząt (2 zestawienie): wielką elerancką lalkę z zam y- 
E ksjącymi sig o zami i ruchomymi członkami, 1 doskonały piecyk 
3 kuchenny, 1 wielkia padlo z naczyaiem kuchennsm, 1 wielkie pulo 
z politarowanemi mebelkami, 1 wielkie pudło z baraukami, 1 wielką 
książkę z bajeczkami o kolor. obra:kach, 4 ruchome zabawki ma- 

talowe, razem 28 sztuk, ża calkiem n Bx} cenę zł, 1:86. 
Dla chłopców (3 zestawienie): 1 sztuczua figurka, nctysta, Mo- 
mentalny malarz, ryśmje wsaystko samoi.:tnie, 1 automovil z piecem 
samolatający, 1 złoty zegarek dziecinny do nacziązania, 1 wielka 
zabawka Tivoli, rozrywka dla dzieci i starszych, 1 całkowity war- 
sztat (narzędzia) stolarski, 1 samoporuszająca się kolej ze sprężyną, 
1 skrzypce ze smyczkiem, 1 wielka ladas książka z bajkami, 4 do- 
Skonsłe zabawk» metalowe, 1 wielkie pudło z axrtyleryą, 1 wielkie 
| pudło z infantery4, razem 33 sztuk, «a najniższą cono zł. 3:95. 
E Dla dziewcząt (4 zestawienie): Olbrzymia lalka pół metra duż a 
| mówiąca z ruchomymi członkami, 1 złoty zsgarek damski do na- 
ciągania z długim łańcuszkiem, 1 nowa zabawku dla zajęcia dziew- 
R cząt, 1 książka z bajkami o kolor. obrazkach, 1 wielkie pudło z u- 
| rządzeniem kuckennem, 1 wielkie budło z urządzeniem pokoju, 1 wiel- 
s kie pudło z dworkiem wiejskim, 1 metalowy piecyk kuchenny itd. 
6 ruchomych metalowych zabawek, razem 37 sztuk zł. 3:95, 
Wyłączna sprzedaż, jak długo zapas starczy 


wyszczegól- 


4 iebryczne przy 


GŁOS NARODU. 
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w” owstały 
reumatyczne, nerw” we; powst!) 
zkutkiem przeziębienia,przeciagów 
radłościusnwa nam 
faid Follera z marką 

Próbny tuz. 5 kor. i 
F. V. Fellera 


niezawodnie 
„„Elsa- Fluid". Pro 
tranko. Zamawiać u 


J z ubiyElsepl. Nr.50 (Kroatien). 
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KSIĘGARNIA GEBETBNERA i 


EF] W KRAKOWIE CE 


otrzymała na skłąd główny dzieło 


S-ki 


Dra „Leopolda Caro, aowokała w Krakowie 
pod tytułem: 


udya Społecz 


w 8-ce, str. 404. 
Treść: Sprawa indemnizacyjne. — W sprawie 
arcelacyi. — Książki robotnicze. — Bank wło- 
ściański. — Lichwa na wsi. -— Reforma kredytu 
włościańskiego. — Ulgi legalizacyjne w Sejmie. 
— Lichwa i sposoby jej zwalczania. — 10 miji- 
onów na kredyt włościański. — 1 milion na kasy 
Raiffeisena. — Projekt reformy ustawodawstwa 


naftowego. — Dodatek do funduszu religijnego, — 


W We przywłaszczenia sobie firmy. -- Za- 
wodowa organizacya rolników. — Prawa sługi. — 

«u u Pomoc prawna z :: 
— DO NABYCIA WE WSZYSTKICH 


Sf ne 
(E==I 
Ea 


prawdziwie 
szych przedmiotów. Czysto srebrnei matowe prze 


Wysyłam za pobraniem tylko najgustowniejsze, 
wspaniałe z stawienia e 


= aa a z mong 


KSIĘGARNIACH I U AUTORA ULICA SZCZEPANSKA L. 11 


pogrzebowy | 


odznaezony najwyższemi nagrodami 


ad 


mioty jedwabne jak: podarki gwiazdkowe, .łote 
i srebrne zegarki, dzwonki gwiazdkowe, beczułki 
szklane lampy srebrna, baloniki srebrne, srebrne 
orzechy szklane, czopki szklane, wspaniałe ptaki 
rajskie, trąbki, puzony, kule odbijające światło, 
kule srebrzyste z malowidłami, owoce szlachetne 
7 *tiwęże, przeblicam wierzchołki na drzewko, patent. 

gilichtarzyki, wdosy anielskie i wiela innych cs- 
f dosnych nowości 


ł 
i zamawiający otrzyma jako podaruk wspan 
i Każdy anioła, Pana Jezusa z ruch. skrzyd. szkl., 
wielk, pndło z56świeczkamii petrzebnem drutem 
brylantowo - terłowym zadarmo jako dodatek. 


. zl. $*— 
. zł, 1-95 


Zestawienie i, 10U sztuk " 
Zestawienie II, 180 sztuk . . . 


| przy ul. św. Tomasza 1. 4, tuż przy pl. Szczepańskim, 
j Filia: ulica Kopernika 1. 6. — Telefon Nr. 381. 
Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebowych, oraz sprowa: h 
dzania zwłok ze wszystkich krajów europejskich. (1389 Š 


Krakowski zakład desiufehcy! i czyszczenia mieszkań 


od firm 


Cudewne Świeczki ma drzewko z efektowaym brylantowym 
deszczem, biz zapachu, dymu i niebezpieczeństwa. 12 sztuk 20 cent. 36 


sztuk 56 ct., 72 Sztuk zł. 1: — 


stokami maneres è WiedtdSkiCh ciastek na drzewko 1s. 


Wspaniałe złudzenłe ! Wspaniałe złudzenie! 

Prześliczna ozdoba na drzewko, któ- 

ra powinna się znajdować w każdej chrześc. 
familii, są moje ulepszone, wspaniałe 


dzwięki anielskie na drzewko yr. 1 


66 Zakład zaopatrzony świeżo w nowe ulepszone 
„Sanator przyrządy i Rosa B Aa e e de- 
sinfekcye po chcrobach zakaźnych, pod fachowem kierownictwem, 
czyści okna, portale, zapuszcva f froteruje posszdzki, tu- 

dzież tępi owady, licząc eeny możliwie najniższe. 


Ulica Mikołajska I. it, ll-gie piętro. 
Przy większych zamówieniach opust. —— Siedmioletnia praktyka przy pe- 
przednim zakładzie „Nuntia“ i świudectwa uznania od pp. Lekarzy i stron 
prywatnych, dają rękojmię sumienncgo i szybkiego wy konania zamówień 

Dalszym łaskawym względom P. T. Pusliexności poleca się 


całe z metalu, z 6 pozłoconemi aniołami, 30 cm 
wysokość, gwarancya za nienaganne funkcjo- 
nowanie, móże być zarówno na najmniejszym 
jak i na największym drzewku natychmiast 
przez proste nasadzenie założone. Ozdobę tę 
można również używać postawiwszy ją na sto- 
NK, DS. le. Postawiona na ciepłym piecu porusza się 
bez płomienia świecy. Wywiązane przez 3 świece ciepło, obraca 
kólkc trybowe, a przytwierdzone do tegoż ulepszone stalowe mło: 
teczki uderzają w 3 dzwonki wywołując pięknie brzmiące, srebrzy- 
ste dzwięki, ktćre tak mlodego jak i starszego usposobiają w po- 
ważny nastrój świateczny. Cena wraz z pudłem i sposobem użycia 
J 65 centów, 8 szt. L-80 zl, 6 szt. 8-50. zł. 


Dzwiękt na drzewko, o pojed. wykonaniu 3 sze 140 zi 


3 szt. 1'40 zł. 


Mówiące, chodzące, tańczące 
1 śpiące lalki 
Samoeporuszająca się, samochodzą: 
ca i tańcząca lalka, ze sprężyną 
zegarową do naciągania, w pięk- 
nym kostj., z lokami tylko zł. 1”25, 
Mówiąca i Śpiąca lalka elbrzymia, 
50 cm. wysoka, z ruchomymi 
członkami, z paryską główką z lo- 
kami mówi mama, papa tylko zł.2'75. 
Paryska lalka olbrzymia, Śpiąca 
z fryzowanemi lykami, w różnych 
zachwycająsych kostjumach, z ko- 
szulką majteczkami halka, bucika- 
mi pończoszkami, 35 cm. wysoka, 
w sukni z batystu zł. £*30, 45 cm. 
wysoka, w sukni z dosk. jedwabiu 
zl. 2:80, 55 cm. wysoka w sukni 
hatyst. zł. 2-90, 55 em. wysoka 


1584—4) ZARZĄD. 


m 


== de różnyeh celów == 


a zatem nietylko do użytku przemysłowego, lecz 
także do wszelkich robót wchodzących w zakres 
szycia domowego, jedynie u nas nabyć można 


przy kupnie zważać 
należy ua to, aby ma- 
szyna uabyłą zosłała 
Wnaszych składach. 


Singer Co. Tow. akc: maszyn do. Szycia 
Kraków, ni. Szpitalna |. 40 naprzeciw teatru miejskiego. 
Filie we wszystkich większych miejscowościach. 


` Wszelkie maszyny, sprzedawane pod nazwą „Singera“ w innych 
składach, są wyrabiane na sposób jednego z naszych dawnych Sy- 
stemów. Nie dorównują one atoli ani pod względem kcnstrukcyi, 
jak niemniej trwałości naszemu najnowszemu systemowi maszyn 
do użytku domowego. 


» - - - ZNAŃĄK > - * - 


aszyny do szycia ) 


Nasze składy poznać : 
można po ubocznym $ 


w sukni z najlepszego jedwabiu 
zł, 4*75, 
Każde zamówienie ponad 10 zl, 
które nadejdzie do 18 grudnia o- 
trzyma dodatkowo zadarmo skrzyn- 
kę budowlaną jako dodatek. 
Wysyla ze pobraniem, jak dlugo 
zapas starczy | 


Czporthaus 4. Aner, Wien, IX 12. Kosstorterstr. 3—28. 


(Firma chrześcija a). 


5 koron więcej zarobku dziennego 


. Towarzystwo domowych robót pończowakowysh. Pomm- 
| kujemy osób obojga plci do plecienia na naszej ma- 
; szynie. Prosta i szybka praca przez saly rok w domu. Wa- 
+ domości przedwstępnych nie potrzeba Odległość nie 
H stanowi przeszkody, a my sprzedajemy robotę. 


i A 8 Towarzystwo domowych robót pończeszkowysh 


Thos. H. Whittieck i Ska, Praga; 
nabrezi 6—10%. 


zd 


r raniskegp 


T 


| Największa w kraju firma 


R.PAWŁOWSKI 
KRAKÓW, RYNEK L. 18. 


poleca swe znakomi- 
te, przez hafciarnie i 
pracownie krawieckie 
wypróbowane maszy- 
ny do szycia i do haf- 
tu, którym żadne inne 
j dorównać nie mogą. 

5 Niezrównane w szy- 
ciu i niedościenione w hafcie. Za- 
dajcie cenn ków. 


"amaan ki A Ay A ra wc AA 
D g gatunków CET 
bj maszynki do pagino- ” 
wania i namerowania  We-" 
drukarnie z kauczuko- pœ 
wych głosek poleca w § 
dóskonałem wykonczeniu $% 


a 
J. Cewinson, Wien, 1176, 
Adlergasse 12. Telefoni21 76. 
Ceunik gratis i franko. 
FILIA ODESSA. Zastępcy po- 
szukiwani. 


Proszę Żądać 
tratis i franko 


mego bogato illu- 

svrowanego pol- 
skiego Cennika z 
3000 odbitkami ze- 
garków, wyrobów 
srebrnych i złotych 


Hanns Konrad 


c, i k. dost. Dworu. 
Pierwsza 
Fabryka zegarków 
w Briix Nr 709 
(Czechy). 
Szwajcarski patent. 
zegarek system Roskopf K. 5. Re- 


jestrowany remontoir kotwicowy 
Adłer-Roskopf K. 7. Prawdziwy re- 
mon'oir srebrny K. 8.40. (1821 
TO 
f 9 = 
A, g 
ss „b 
ias 
E SĘ 
a 5 á 
wS e 
gae 
aga 
m 
5 AF 
Wina Węgierskie ER 
| przeważnie z własn. n ep 
: winnic. Pm 
| Wina Francuskie A 
białe i czerw., spro- E pE 
wadzanc & pierwszo- Yoo 
rzędnych domów w 3E 
Bordeaux. LES 
Cognac Franc. Ka rż 
firmy Renault i C. go 
oraz prawdz. Hygie- = ME 
niezny z własnoręcz- SS 
nym autografem. aae 
Madeyra, Malaga W < 97 
wyborne dla Rekon- SBO 
walescentów i B cag 
Likiery zagrar. uA2: 
poleca EL) 
Magazyn Win i Herhat A 
g 
'Julivsza Grossego EL 
w Krakowie, b- 
Rynek, Pałac Spisti, zk 
MZ 70 
BA JONA | PIR il 5S 
Ae t 


Poszukuje 


lekcyj frageuskiogo 


i muzyki. Oferty dla „Sieroty“ 
do Adm. Dziennika. (1603—2 


Marke ochronna: 
PRE „Łotwica! : 
Liufmiem. Gapsici comp. 


zastąpienie 


4 . 

; Pain-Lxpelleru, 
jest powazechnio znane jako wy- 
Śmienłte, bata uśmierzające na- 
vierąmie; do uąbycią we wszys- 
tkich aptekach po cenie 80 hal., 
K. 140 i 2 K @ Przy kupnie tego 
powszechnie ulubionego środka do- 

niowezc ugleży przyjmować tylko 

butelki oryginalne w pudełkach z 

naszą ochronną marką „kotwicą“, 

wtenczas jest pewność, że się 
otrzymało wyrób oryginalny. 
Apieku Dr. Richtora 

pod „złotym lwem“ w Pradze, 

ulica Elśbiety 

No. 5 nowy. 


3 GŁOS NARODU Nr. 558 


Yeneosyonowane przez Wysokie Qj H io Stefannii Łapszów z Trembeckich Zwilling, Kraków, ul. ów. Jana l. 2, I p. (Róg Rynku gł.) —- — Telefon 744. — —- Poleca: 
e. k. Namiestnietwo Biuro Nauczycielskie Dyplomow. Nauczysiekkci, Polkii Cudzoziemki, z wyższą muzyką, z doskonałym j „frane., ang. niem, i wykształceniem uniwers. Nauczycieli, 


Głuwernerów, Polaków, Francuzów, Anglików, Włochów i Niemców. Osoby do Towarzystwa i Reprezentacyi domu oraz Bony, Wychowawczynie, Freblanki, Polki i Niemki z krawie- 
czyzną. Francuzki, Angielki, Włoszki, sprowadzane wprost z zagranicy z plerwszorzędnych Zakładów Wychowawczo-Naukowych. Internat dla Nauczycielek na przystępnych warunkach. 


Trzy guldeny 


kosztuje paczka poczt. brutto 


Budziki z Świecącą tarczą | Sery deserowe Camembert 


Koron oron || k A 
A Ein żw. 9.40|Budzik zolej SS. =i e" M pudełkach drewnianych, po 50 halerzy za krążek 


Z 2 dzwonkami 3.—| „ z dzwonkiem 8 podobne do Ementa- 5 kg. pięknie sortowanych od- 
Z tarczą świecącą 3.20! ż wież.ibiciem 6.— i 3ETYy twarde Gr 0Yer lerów po 160 kor. pedków mydeł: fiołkowych, ró- 
Marki J. Prima 4— „z muzyką 10— za kg. wraz z opakowaniem. — Przy większym odbiorze opust. Żanych, heliotrop, Moschus, kon- 


wallowych, brzoskwiniowych, lilio- 
Wysyła za zaliezką: wych i t. d. 
U 4 Wysyła za zaliczką Bohemia 


Zarząd $erowni X. Czartoryskiego w Szówsku O | 


i a/E., Weiher 221. 
poczta i stacya Jarosław. = 


| 8 lata pisemnej gwarancyi Za nieodpowie- | 
dnie zwrot pieniędzy 
Wysyłka za pobraniem 


Max Bóhnel, Wien, IV., 


p Margarethenstrasse 27. 
Ządajcie mego cennika obejmującego 5000 
rycin darmo i opłątnie. [1359 


Edward Bocheński 


WAŻNE DLA EMIGRANTÓW! j & Jan Warmuzek 


20.000 metrów najpiękniej blichowanych 


RUMBURGSKICH RESZTEK | 


JT jakości, bez błędów, nadających się ua najlepszą bieliznę i pościel są po 


BE" 25 centów ZE | 


za metr do sprzedania. Długcść resztek 4—16 metrów. 15.600 szómk; 
resztek płótna prześcieradłowego | 
pod gwarancyą czysto lnianych | 

150 cm szerokich bez sawu, w kawałkuch 14 metrów długich w całości, 
ma 6—7 wielkich przeście:adeł są po ałr: 78) za sztukę —- 14 metrów do 
odstąpienia. Towar jest bez błędu. Najmniejsza ilość do zzmówień 6 
j 


dawniej 
Zygmunt Chilla, 


Krawcy Kraków, 
Wielopole 3 obok 
glównej poczty. 
Zakład krawie- 
cki zaopatrzony 
na sezon w ma- 
terjały krajowe 
i zagraniczne. 
Wykonanie ar- 
tystyczne wed. 
najnowszycł, 
żurnali angil- 
skici, ceny mo- 
żliwie najmniej- 
sze. | Wypoży- 
cza również fra- 
kiianglezy. Za- 
mówienia na 
prowincje usku- 
tecznia się za 
pomocą sposo- 
u braniamiary. 


m m EN 


Wyszły z druku i są do nabycia w Admlnistracyl „Głosu Narodu“, 
u Gebethnera i Sp. oraz we wszystkich księgarniach 


dzieła wydane pod redakcyą F. B. Zdanowskiego: 


„Przewodnik 
dla wyjeżdżających do Brazylii: 


Wobec stałej emigracyi Polaków do Brazylii, dzielkoto É 
liczące 128 stron ścisłego druku, ułożone na podstawie 
osobistego zbadania stosunków na miejson, oraz danych 
statystyeznych i źródeł urzędowych, zawiera praktyczne [ 

wskazówki dla emigrantów. — Cena 2 kor. 7 


ak = 40—45 m. rumburgskich, lub tł raszbza -= 14 m płócien prze- 
cieradłowych. 
Wysyłka za pobraniem, Przy większym odbiorze daje się 5%/, opusta. 


S. Stein (cinenwebercj, Machod, Czechy. 


O wartości dziela daje naj epsze pojęcie treść : 


Geografia i statystyka. —Wskazówki dla emigrantów. -Emi- 
gracya i kolonizacya. Obyczaje i prawa. —Opis stanów i ich 
stolic. — Stan rzemiosł. - Zawody wyzwolons, nauka i sztuka. 
—Handel polski i przetwory produktów na miejscu.—Rośli- 
ny użytkowe.— Przewodnik po stolicy Brazylii. - Regulaminy 
kolonizacyjne.—Zakończenie. 


| „Słownik portngalsko-polski: 


D“ Kowacs'a pasta na ręce 
w używaniu nieprześcigniona, czyni e piękne 
i białe w przecięgi Bdmi. Słota I ie 20 hal. 4 
66 F zybkie- 
„Jaternadional” niszczyciel WŁOSÓW co 1 penego 
usunięcia nie potrzebnych włosów z twarzy i rąk. Flaszka 6 iż. 
Wysyła za pobraniem pocztowem 


Mariahilf-Apotheke, Budapest, 


Liszt Ferencz ter 20. 


poprzedzony krótką gramatyką. Cena 7 kor. 


Największą trudność dla wychodźcy naszego za oceanem 
stanowi nieznajomość języka miejscowego. Słownik ten, jedy- 
ny w naszej literaturze, zawierający 22.000 najniezbędniej- 
szych wyrazów, może oddać rodakom naszym w Brazylii 
znakonte ustugi. 


[1883 
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WAŻNE DLA EMIGRANTÓW! 


Thierryego Balsam. æ KANARKI maiae 
z zielonym znakiem ochronnym „Zakonniea*. 12 małych Inb z | o Miliony panów i pań 
6 podwójnych flaszek lub 1 wielka specyal. z pat. zamk. k. 5.— oleca wlasnego chowu, rasy ys Seiferta** wyborne używają 
Thierry'ego maść cabkowa Spiewaki o pojeo eyn, fletowym. melodyjnym śpiewie, F H 
przeciw wszelkim nawet starem rauo, zapaleniom, zranie- ŁA Te PERN e po ain gtu 8 zir., | G ceo iny 
niom itp. 2 słoiki k. 3.60. Wysyłka tylko za zalicz. lub liczkh 4 porotzeniem Martości oraz nadejścia zdrowych | | Zapytajcie się swego lekarza, czy 
Menetap wysłaniem kwoty. Te obydwa środki uznano ogólnie za i ała da lin a JR Ja zcrowyca, | Q „Feeolina* nie jest najlep- 
Uwe najlepąze. Zamówienia adresować: Apotheker A. Thierry Przez 10 dni próby wymiana dozwolora. f szym p Dip na skórę, mety 
a in Pregrada bei Rohitsch-Sauerbrunn, — Składy w lspszych ji zęby? Najbardziej nieczysta twarz 
arty in Dregrad g e 2 psy 3. ę y y a 
ork aptekach. Broszury z tys. listów dziękczysnych gratisi franko. | EŃ SAUP i narayisza ngee, pana Ba 
z Maa OOO WOŚ tye miest arysto ratycznej eli- 
Technikum Mitżtweida A GU 4 i katności i formy przez używanie 
t ' : TA R OR. s A ` a a o i: | .„„JEeeolinyć, Feeolina* 
Dyrektor: Prof. A. Holzt. Królestwo Saskie. KRAKÓW, ulica Stolarska 1. l3. jes mydłem AORN nE 
Wyższy Zakł, naukowy dla wykształcenia w elektrotechnice I budowie maszyn, | === ==— = : Ë tnicjszych i najświeższych ziół. 
Sie oktawie oni RE" i eee rż j Re fosco l | Derki na konie! s Zapewniamy, a; wszystkie zma 
oratdrya Ciekiroiecnniczag I maszynowe. Warsziaty Iabryczn0-NAUKOWE. W POKIŁ ją, © Pozostały zapas zjedn. jszczki i fałdy na twarzy, wagry, 
szkolnym 36 było kształcących się 3610. Programy ate. udziela Sekrataryat. ; A+ n fabryk koców mam zle. | É pryszcze, czerwoność nosa lid. — 
znakomite, clemnó -czerwone * cenie sprzedać za poło- | | Przy używaniu „Feeolinyć zni- 
| itele wino deserowe. K 7'80 Toody Polecarpeze: | | sa owi najiepaay zoda D 
no cypryjskie (złoto-żółte . ę BD to grube, trwałe, cieple aa SE 4 
ką ali „ 8:60 nieprzemakalne derki Jęgnowania, KOR, kC 
rod 19 „Bf : ; : p kszenia włosów, zapobiega wy- 
s 0: na konie, włosiste, dające się też ; e EZ 
wrr > a he . 1.» 4 60 użyć jako koce do spania, a przytem o. wlos BĘ i cho- 
alaga, brunatno-czerwone . „ 3'— f ; bajecznie tanio. Gatunek A, Szare | |To>om glowy. Zobowigzuiem 
|u Jamaika -. . . . „ 14—— p BOlórówGmi tlaka m diag a piéniatzo bia l Baca i 
$ ; Cognac bardzo dobry „12—| | 11/2 szer. kor. 4'50. B bronzowe fia- REA «40 E wok c gł ac 
7 3 ! n; i s m myść nie był zadowolonym. Cena 
y każde około 1 i Barylki W kierskie z czerwonemi i czarnemi kawalka "ti K” 3 kawalik 
Poczia, tel. Roczny zbyt O ay oe szlakami, kor. 5'50; C wełniane derki EMG Y awałki 2.50 K., 
i stacya kolei. przeszło ijz odpowiedniemi etykietami wy-| | dworskie, żółte ze szlakami, 2 m dł. 6 Ech 4 K, 1 Sah 7 Ke Porto 
Unterthemenan P 5000 wagonów. syła opłatnie za pobraniem Í 11/, szer. kor. 7'50; D weln. dworskie 3 EA 83 Rori a PEM od 
` z kwadr. 2 m 20 om dł. 1 m 60 em | f ?. if LIL) med Wy Sa 
R Maiti, Capodistria. szer. kor. 8. — Wysylka za zaliczką niom o ARS A S78 
i ey emenans a | | | przez firmę polską A. Weisberg; re Bie a T z VI. 
bó 5 t ? i b | Wiedeń, lI, Unt. Donaustr. Nr. 23A. i ask l "Sp Drusi sze 
b 8 WyŁ000w gliniany h a WHY ZAŁODCĄ | L | | 5, Reim i Sp. Linia A—B. Nadto 
Pa tyk y ( y p y k a Sławne alfa í dostać można w składach, apte- 
20-30 oron t odniowo | kach i droguerjach Monarchii. 
Sięcia JANA VON LICCHICHSICIN + 
możemieć każ. | | APE GUMOWE | | memm 
Unterthemenan przy Cundenburgu dy, bez wzglę- ARTEL Wina węgierskie! Czerwono 
4 u na wie wysyła swój najnów. nadzwyczaj i białe wina węgierskie, przyjemne 
X Poleca * , i płeć, kto wy- | |interesujący katolog wraz z Lik gwar. ozyste naturalne, E sA r. 
Płyty klinkierowe różnych gatunków i wytrzy- uczy siępraco- | | wzorami dyskr. w zamkniętych 84 litrów zł. 11:90, beczułka poczt. 
małości na trotoiry, dla dworców kolej., mle- wać na opaten- | | kówertach bez pieczęci firmowej zaj | 4 i ćwierć 1. zł. 1'75, z 1902 r. 341 
czarń, stajni, podworców i t. d., dalej płyty mo- tow. płaskiej nadesł. 50 hal. w markach. al. 1490, 4 i ćw. 1. zł. 2, z 1895 r. 
zajkowe w tysiącznych wzorach, od najskro- maszynie do J}. APPEL, Specyalista, WIEDEŃ, 54 1. zł. 17, beczułka poczt. zł. 2-80, 
mniejszych do najbogatszych (Produkcya ro- pleceniay Sla- VIII., Josefstädterstr. 69. (1609 z 1887r. 34 1. zł. 23, beczułka poczt. 
czna 15 milionów płyt) dla kościołów, szkół, fa- wiafś Dokła- zł. 275. Medyczne wino z 1879 r. 
bryk etc., podwójnie gładzene rury kamionko- dna nauka za darmo; na żądanie zł. 4'90 za beczułkę poczt. Wszystko 
we, wkłady do kominków, rury remizowe, cegłę klin- EJ | także w domu. Gotowe wyroby przyj- franko. Miód pszczelny czysto bi 
kerową e paka yy KR WTA wy- 7 muje do odsprzedaży R żółty, najdelikatniejszy kazać 
trzymałości do budowy filarow, prasowanąna a A y s eserowy 5 kg. puszka zł. 360 fraq- 
wilgotno do budowy kanałów) płyty ścienne i 25]. Li I B AL p S-ka ko L. Aitneu Wa el Nr.11Wọgry> 
do fasad, cegłę gładzoną do fasad, dachówkę we H | zarejestrow. towarzystwo handlowe (15694) 
wszystkich gatunkach czerwoną i glażurowa* e) GO : ai e como 
ną, rury do drenowania, kafle do palenisk. O | we LWOWIE, ul. Kochanowskiego 39-16. Blaga 0 litość 
EEC a kz] Ządajcie prospektów. zł 
Jlustrowane cenniki gratis i franko. i AO, ulem 80b.x markach austr.. p, 23 | Staruszka, 87 lat licząca, wdowa po 
: PJE] Przyjmuje gz MAM aon MFA. AE | węteranie z x. 1881, maj 
- £iczba zajętych robotników 700. - BEER | wio moeli przepisywania D Kaupaerlin8.V.281Lln- „że | bie nieuleczalnie chorą córkę, o wapo- 
ZETA CE DOOMS O Em tma CENS: BB |w języku polskim, niemieckim Š denstr, 50 A możenie jakim kolwiek datkiem. Ža- 
5 ey EN ERRES EH 
CIECZ o Een EA FH $ francuskim. Zgłoszenia pod S. Sa : skawe datki na ten cel przymnją 
” ME {do Administr. „Głosu Narodu“. Adm. „Głosu Narodu“ 


--GLOS NARQBU ~ 


£ n a SSE: Śr, 


| RADE TUDO 
s 4 śe 3 a 


Bywa 


ko ; 1 DE) y. © a j m 
= 5 wolna infiuenzie 
z á „przez licgnych:prófesorów i lekarzy co dzień zapisywana, 
Sisia, sma kaa GIO spra mis, Ponieważ są liche naśladownictwa, przeto prosimy 


Wade aacra 


7 Bazylea (Szwajćarya). 


ez] Ak DRGS t3 


= eee n e oaae menam 


Za najwyższem zawiesić Jego c.i kK. Apostolsktej Mości 
_ ABAVIII c. k. boterya państwowa 


na cywilne cele bobroczyane tej części Monarchii. 
Ta loterya pieniężna, jedyna w Austryi prawnie dozwolona, obejmuje 
ra wygranych w gołówce w ogólnej sumie 512.880 kor. 


' Główna wygrana 200.000 


Wynosi 


nż 


koron ziół leczniczych, wzmacniają 


gotówką. 


Ciągnienie nastąpi nieoiłwołalnie dnia 19 grudnia 1907. 


Cena losu 4 korony. 
Losy są do nabycia w oddziale dla loteryj państw. w Wiedniu III., Vor- 
dore Zollamtstrasse 7, w kolekturach loteryjnych trafikach w biurach 
urzęd. podatkowych, pocztowo-telegraficz. i kolejowych, w kantorach wy- | 
miany itd. Plan gry dla kupujących darmo. — Losy wysyła się wolne od 
opłaty poczt. 


Ostrzeżenie! 


C. k. Dyrekcya Loteryi (Oddz. lotery) państw.) 


ólłnocno. Niem. Lloyd 
w Bremie, 
(Norddeutscher Lloyd) 
BE Generalna Agentura dla Galicj 
we Lwowie, ul. Grodecka 98. 


Ogłoszenie! 


I 

[271 

Wina do Mszy św. dostać można 

u ks. Petra Krawec w Hanuszowoacł 

p. loco Szepes megye Węgry. 

Stołowe białe a 46, 50, 60, 7(, 

| 80 hal. liter. 

Czerwone od 70 h. wyżej. 

Tokaj samorodner a 1, 1.50 
1.60, 2 kor. 

Tokaj słodki (ausb.uch) a 4, 5, 
6 kor. litr. 

Ręczą za prawdziwość wina tego: 

ks. Jan Kwiatkiewicz z Sromowio 

ke. Antoni Łętkowski z Krościenka 


Regularna bezpośrednia komunikacja przewozowa z Bremen, 
pospiesznymi i pocztowymi parostatkami. 

DO STANUW ZJEDNOCZONYCH AMERYKI: 
(Nowego Jorku, Baltimore, Galveston) Brazylji, Argenty- 
ny (Buenos Aires), Australji, Japonji etc. 

BEE" Bilety kolejowe do każdej stacji Północnej Ameryki. 
Wszelkich wyjaśnień w sprawach podróży, udziela i bilety 
sprzedaje: 

Generalna Agentura Półn. niem. Lloydu 

| we Lwowie, ul. Grodecka 98. 
Koresp. w językach: polskim, ruskim, niemieckim. 


CH 


R ZOZ YO <<< 
Proszę żądaó najnowszy cennik i spis płyt najnowszych zdjęć darmo i opłatnie 


| Pierwszy krajowy Skład 


Gramofonów i Fonografów| 


hurtowny i częściowy [226 
KRAKOW, ul. Grodzka £. 71. 


Największy skład Gramofonów, Fono- 
grafów i walców najnowszych zdjęć. 


Części składowe zawsze na składzie. 
Reparacye wykon.się dokładnie i szybko. EL e 
N ajnowszy Gramofon „TONARM* z tubą i EA je a toji rumowej 
kwiatową wraz z 10 płytami 38% złr.|do samoistnego łatwego przyrzą- 


Gramofony i Fonografy najnow. kon- | dzenia 5 litrów najlepszego rumu 
strukcyi od kor, 12 do 500. Jamaika 60 ct. każda faszka. Esencja 
likierowa do wyrobu około 3 litr. 

„| najlepszych likierów jak: Allasch, 

u iH i Altvater, Chartreuse, Mogador, Karls- 


A E E 8 
II! Zmiana lokalu!! 
I mn LE 


H. Bogdanowicz 
bandażysta 


przeniósł swój sklep 
2 ul. Grodzkiej 35 na 


ulicę 


J/ Elorynństa 


1.9 w podwórzu 
(Dom WP Webera) 


Poleca się tas- 
kawym wzglę- 
dom PI. 
Publiczności. 


Chcesz pan dobrego rumu! 


W takim razie możesz go sobie 
sam w domu znacznie taniej i da- 


badzki gorzki, Alpenkónig puncz itp. 
60 ct., 3 fiaszki tylko zł. 1.50 wy- 
syła pojed. flaszki tylko za nadesł. 
należytości z góry (także w mar- 
kach). 3 faszki także za pobraniem 
poczt. opłatnie do każdej stacyi 
pocztowej z dokł. sposobem użycia. 
Hitschmanns Essenzen-Erzeugung, 
Humpoletz 64 Czechy, 
Tysiące uznań ! (1591 


c 
nie i lekko rozwalniający, że A 
ściwejżołądka z najlepszym skutkiem służyć może 
Wszystkie części opakowania noszą 
prawnie deponowaną markę ochronną. 


Skład główny: Apteka 


B. FRAGDER'A c.k Dostawca Dworu 


„pod Czarnym Orłem* PRAGA Mała Strona 203, 
róg ulicy Neruda. 
=== WYSYŁKA CODZIENNIE. == 
Cała flaszka 2 ker., pół flaszki I kor. 
Pocztą za nadesłaniem kor. 1:50 mała flaszka, kór. 2'80 duża 
fiaszka, kor. 4:70 — 2 wielkie fi. kor. 8 — 4 wielkie fl, kor. 
22 — j4 wielkich fi. do wszystkich stacyi monarchji austro- 
węgierskich franco. Składy w aptekach Austro-Węgier. 


w chorobach płucnych, nieży- 
tach, silnym kaszlu, zołzach, 


'zawsze w oryginalnem opakowaniu „Roche“. 


F. Hoffmann-La Roche & (e. 


Utrzymanie zdrow. żołądka 


dsoczywa głównie w utrzymaniu, poprawieniu, regulowaniu 
oraz usuwaniu uciążliwego zatwardzenia stolca. W tym celu 
ać należy najwłaściwszego znanego Środka, Balsamu 
żołądkowego dra Rose, który wszelkie następstwa nieregularno- 
ści, zaziębień, zatwardzeń, jak n. p. palenie w piersiach, wzdę- 
cie, nadmierne tworżenie się kwasów, kurcze, uśmierza i usu- 
wa. »wrodek ten sporządzony jest z wybieranyeb najlepszych 

ch apetyt, trawie- „ ; : 
o pielęgnacji wła- 


mne 


——— m ML MLE M M M M Z A A O R A WAWA, 


w aptekach 


= J > SE 


4 


(1138 


Sprzedaż Gbiazdkowa!! 


Mebli, Dywanów, Caster, 
Obrazów, Fortepianów, Ma- 
gazyń porcelany i Srebra, 
Broni. Z opustem 10 proc. > 


w Zakładzie Komisowym | 
M. Telesznickiej 


ulica Szewska Nr. 10, I p. 


Drukarnia domowa 


Kla 


że każdy natych- 
miastdrukowaść. 
Karty wizytowe 
lub adresowe, 
zawiadomienia, cyrkularze, urzę- 
dowe doniesienia zaproszenia na 
zebranta itd. Jedno ustawienie 
umożliwia 1000 odbitek. Ceny 
z wszelkimi przyborami: 
65 liter K 1— 255 liter K 4:80 


Bbeiy | m E= EE" 
Eleg. met. pudełka zaw. 


wysylam każdemu 
mój wit tki polski, bo- 
gato ih str. katolog 
główny >” przeszło 
3000 rycin. doskona- 
łych instrumentów 
muzycznych wszel- 
kiego rodzaju. C.i k. 
dostawca Dworu 


janus Konrad 


wysyłka instrumentów 
k muzycznych 
- Brüx nr. 477 

(Czechy). Skrzypce szkolne po kor. 
4.80, 5.50, 6--. Do tego smyczek 
skrzypcowy kor. —.80, 1—, 1.40. 
Cytry, Harmonje itd. na składzie. 
Żadnego ryzyka! Wymiana dozwolona 
lub zwrot pieniędzy. (1585 7 


| 
| 
i opłatnie 
| 
| 
| 


„Roche 


a" 


Dęstać mołna'aj) ekarza 
= w E. sa fasako. 


Wina węgierskie 
dla smakoszy i znawców 
Sa to osobliwe wyśmienite gatunki. 


Zieleniak igar. 6 flasz. zł. 2.40 

Samarodner i „, 6 „ ,3— 
Hungarja 

Hegelayskie 1., 6 , „4— 
wytrawne 

Tok»yskte 1, 6 „, „5— 


wytrawne 
poleca 
Handel Jakóba Piekły 
w Podgórzu. 


Odbioreom z Krakowa odsyłam do domu. 


Pierwszy i największy w kraja 
SKŁAD MASZYM 
do szycia i haftu 
wyrobów trykotowych Ż 
maszyn do pisania który 


nie posługuje się ageme 
tami, 


wszelkich systemów do naprawy 
Józef Iwanicki, 
mechanik i specyallsta, 
LWÓW, Hotel Źorda. 


NAJLEPSZE HYGIENICZNE 
RYSKIE 


PARYS 
TOWARY GOMOWE 


00 GELu SANITARNYCH — POLECAJĄ 
Reim i Spółka 
Kraków, Rynek Główny Linia A-B. 
GENNIK DARMO WYSYŁKA DYSKRETNE 


HALKI 


pólwełniane. 


Praktyczna, trwała i ciepła 
materya. — Przy odbiorze 1 pa» 
kietu poczt., 6—7 sztuk zawierają- 
cego, opłatnie do każdej poczty. 
Ciemno-szare z bordiurami sztuka 
à —.,70 złr., w ciemną kratę sztuka 
à —.78 złr., najpiękniej barwione, 
w pasy Sztuka a —.88 złr, angiel- 
skie halki Croise prawdz. barwio- 
ne å 1.10, 1.15 złr., z haftowanemi 
bord urami a 1.30, 1.35 złr. wysyła 


Jakób Brady 


Export spódnic 
Ingrowitz (Morawy). 


Próbne zamówienie 6—7 szt., 
przekona każdego o taniości. 


BĘ MIODY "JE 
wyborne, czyste .pszczelne i natu- 
ralne. Miód patoka blaszanka 5 Eg 
6 kor. Miód do picia stołowy gasio- 
rek 4 1. 5.80 kor. Miód do picia à la 
Malaga gąsiorek 4 1. 6.40 kor. Beez- 
kami znacznie taniej. Wys. opł. za 
zal, caly rok: „Export młodu” Denysów. 


10 GŁOS NARODU Nr 5687. 


GZW EWEEŃ. 
ma Bá LA LJ r E] 
Największy wybór! Dużo nowości! 

A. Na Preen "> Jako podarek! Ma gwiazdkę! 

ekoeracye kompletne do ubrania całego Ry spa Rotwicz kr: i ) i 
_ drzewka od 2 koron do 12 koron. Nowość! Cyrk Humpty Dumpty. do ahia a e Sp. 
Dekoracye i ozdoby z „Lamety* (włos anio- Nowość „Bon Diable“ najnowsza graizabuwza. Zabawki i Lalki gumowe dla dzieci. 

łów), szkła. papiery, waty i żelatyny. Mydła i Perfumy w eleganckich kasetkach | Piłki gumowe salonowe. — PRZYRZĄDY gimn. 


Szklane perły, kule, trąbki dzwonki i sople| po rozmaitych cenach. pokojowe. TE1NISY pokojowe „Ping- u 
lodowe. -- GIRLANDY złote srebrne i kolorowe. | Perfumy, A kolońska, pudry i mydła Siiomiisrzew URSYN, W ra 
Aniołki i lampiony na drzewko. — SZOPKI; franciskie, angielskie i krajowe. Wszelkie inne | Aparaty „Ideal“ Family Gymnastics ,„„Sandow!: 

STAJENKI. i i | _ przysory toaletowe. — Nowość! MYDŁA ameryk. | Farby artystyczne, przyrządy i kompletne 
Pozłótkę złotą i srebrną, dyamentynę i śnieg | Aparaty i preparaty do apiększ.twarzyirąk| KASETal do malowania olejnego, skwarelą, na 
błyszczący. —LICHTARZYK] ozdobne i zwykłe. | Szachy, szachownice, domina i różne| terakocie, drzewie i do napryskiwania. 


x hóke A A ahlat Ea RAS RU towarzyskie. | Przedmioty z drzewa 1 terakoty do malowania 
woskowe i stearynowe, kol. gładkie i karbowane. | Kompletne kasetki z przyborami do robót Aparaty z iglą platynową do wypalania na 
Stoczki. Nowość: SWIECZKIELEKTRYCZNE. piłeczkowych i snycerskich. drzewie i Gdnośne wzorki ŁEZWY PRA „Ski“ 


polecają po cenach najtańszych REIM & SPÓŁKA Kraków, Rynek 37, Linia À-}. 


Cenniki darmo i opłatnie. Dwa razy dziennie wysyłki pocztowe. 
jam m TE |] 


À ` sza Krako j JEDYNA WKRAJU 
Ważne dla Panów Krawcók!| pierw wska FABRYKA PASÓW 

Niniejszem pozwalam sobie zwrócić uwagę wszystkich PT. To- lek A l 

warzy:zów krawieçkich na mój wybitny i doskonały æ _ elektro-mechaniczna rezmasite maszynowych 


tem kro, tó ki dzielać)| (7)j y 
7 początkiem styomnia 1907 w Krako rio v iaa PALAGADIA KAWY | Ignacego Wurma 


. a w Krakowie ul. Kanoniczą L iS, 


„ wieczorny „ 30 ,„ 
dników, Oficerów, Nauczycieli ete. 


»” , 
Wykłady będą się "odbywać pod osobistym kierownietwem dy- 1 
rektora, który gwarantuje za teoretyczne i praktyczne wykształ- 4 | Samoistne Stowarzyszenia Oszozę- 
À dności i Zaliczkowe Związku Urue- 
dników udzielają na przystępnych 
warunkach także na długoletnia 


cenie uczni. — Zgłoszenia do 20 grudnia b. r. uprasza tym- 
czasowo do Administracyi Dziennika. 
spłaty pożyczek osobistych. A gene- 
Palo nej A gigi — Adresów Towa- 
trystw ndzlela się bezpłatnie Z e n- 


| anni 


Parze w 


7" BACZNOŚĆ!! BACZNOŚĆ!! 


O liczny udział uprasza 
za Dyrekcyę Polskiej Szkoły dla Krawców 


J. Pilewczyński. 


GRjnowszym zralleitung des Beamten- 
i najlepszym Mereto en Na Ć 
Nie kupujcie zegarka = sposobem == 7 
zanim nie obejrzycie mego wielkiego cennika. z EE za pomocą anie czeSKi8 
Otrzywacie!: | 14k.pierścieniezł. K 4.— op : I są 
NikloweRoskoptyK 3.— | Zegaty pen.70cm.K 7.— i 39 Ono. MARKA ennon" gorącego oz O: PIERZBI 
ARE A Ę JB 3 WC i . 0% powietrza m. MZ 9:60, łopsze K. 18, 
podw. kopertą — | z muzyką — | PRRZRREŻ YE 5 
Z8srebrn. kopert. K 10.— „ z kukùlką K 5— gi H aE die: 13 = 24; 
Płaskie stalowe K 7.— „ kuch.8d.idąceK 6.— | 0 0 cenach śnieżno-biale, push., 8, A. UU, 0%, 
R j i p u Wysyła oplatnie za pobraniem. « 
oskopf kolej. K 7.— | Budziki z 1 dzw. K 2.40 | Zwrot Tab 3 Pozwofońi = 
Prawdz. Omega K17.— „ wnocyświec K 3,20 A! = , s_4 t R a PA z: diet SS 
Brebr. łańcuszek K 2.— „ zpodw.dzw. K 8.— najptzystęp- Ar: «4 po Rt, AE achsen 
14kar. zł. zegarekK19.— , z dzw. wież. j K RA KOU?) niejszych obes „p. Tilsen, Uzecny. 
24 kar. zł. łańcuch K 20- i biciem K 6— M; , 


3 lata pis. gwarancji; za nigodpow. zwrot pleniędzy. Wys. za zaliczką 
Skład przedmiotów złotych i zegarów (1850 
NEL, Wien, IV, Margarethenstr. 27. (Sądowy taksatar I rzeczoznawca). 


dajcie mego cennika z 3000 rycin darmo i opłatnie. 


OBRAZY olejne i rodzajowe 


po cenach bardzo niskich. — E. LEICHT, Kraków, ul. Pijarska, 
przy bramie Floryańskiej, poleca wielki wybór ram własnego 
wyrobu. — Najstarsza firma w tym zawodzie założona w 1866 r. 


Rynek gł. 44. 1810 | AAA ACB 


Zdrowotny 


ZA | M: 
4 


PMA M2 SZER 


e] RE 


Mają Pani dzieci jaź kotwiczną skrzynkę 
adowlaną? Jeśli mają, 
to prosimy czemprędzej zażądać od podpisanej rmy 
=== najnowszy cennik skrzynek budowlanych, aby łaskawa z 
Pani mogła w największy m spokoju wybrać następną 
io BWYZJnkę dop luiającą, ESS 
Jeśli Pani dzieci nie mają jeszczo żadnej kotwi- 
e ciej skrzynki budowlsnej, albo 
jS posiadeją przez pomyłkę skrzynzę bez ochronnej marki „Kotwicy,“ 
a więc naśladownictwo, wtenczas nowy cennik jest pod sójnie wa- 
żnym dla łask. Pani, gdyś podaje on najdrobniejsze szczegóły o każdej 


Kotwicznej skrzynce budowlanej 


i umożliwia lask, Pani wybrać w zupełnym spokoju najod- 
powiedniejszą skrzynkę dla swołch dzieci. W każdym razie 
prosimy w własnym interesie zapa- 
miętać, że tylko skrzynki, opatrzone 
ochronną marką kotwiczną, 88 od 
więcej niż ćwierć wieku 

doświadczonym Richtera oryginainym 
fabrykstem «s ystkie zaś inne tylko 
naśl downiotwam. — W tym 
bog. ilustr. cenniku opisane są 
tąkże kotwiczae skrzynki mo- 
stowe, kotw. układanki, jak 
kulisto -mozajkowe zabawki 


MAX BOH 
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1 butelka kor. 4'20 A 


do nabycia w handlu 


RE”) 
pod firmą j 
aaia S 


w Krakowie, Mały Rynek. 


WNKYBWYM. 
Kasiu! Kasiu! 


Zanieś no te suknie dn Górki na 
Floryańską 21, miech oczyści i od- 
prasuje %rzeba poreperować gódsle 
co brakuje, i niseh da próbki na 
ubranie anglezowe i mundur stu- 
denceki. i spytaj się — bo podobno 
damskie matx robi ladnie. Bo co 
do męskiego to wiem, że ma krój wy- 
praktykowany według angielskich 
Żarnah i wykonywa dokładnie. są 


w O | OT a ET EE YE 


= 


MONOPOL 


HERBATA z RĄCZKĄ 


NE DK" — 


DO NABYCIA W CAREI 


GABICYT I: 755 5m 
„Meteor“ itd. Prawdziwe tylko 


g U b l U S Z 6 R 05 S E EE iie R Richter 

: ÌO., kril. nadworni i szam- 
KRAKÓW, Pałac Spiski velańscy dostawcy Wiedeń, 
Kautor i skład: |. Operngasse16. 
Fabryka: XIII1 (H!etzing). Ru- 
dolstadt, Norymberga, Olten 
(3zwajc.), Rotterdam, St. Peters- ; 

burg, New York. 

Kto lubi muzykę, niech zażąda 


KASZLĄCYM 
także cennik sł. [mperator-in- 


dzi (=] [27 i (a) pool i d oro siy a a str.mentów muz. i apar. mów. MR 
przepisują lekarze znajlepszym skatkiem T E T mu na 


THYMOMEL SCILLAE 


jako Środek rozpuszczający, usuwający flegmę i uśmierzający kur- 


czowy kaszel, uspokajający 1 znoszący zaburzenia oddechowe Setki 


| 
lekarzy wyraziło już swoją opinię o zdumiewająco wysokiem dzia- poszukuje 
gda: urzędnik, posiadający kilka tysięcy! 
LĄ koron. Oferty do Administr. „GHosu 
> Narodu“ pod Urzędnik 4000. 
j (1606 


tego też w ta: krótkim czasie zdo- 
byl zaufanie tak miejscowych j 
i zamiejscowych gości. Adres: |. 


Pierwsza postępowa 


pracównia krawiecka 


Piotr Górka 


Kraków, Floryańska 21. 


= ; F IE "EA Mam do odstąpienia zaraz dzierża* 
Księgarnia Spótki Wydawniczej Polskiej w Krakowie, | we pom, darekk 251 mar 
syne-, Pałac Sgiski Ajencyi Dzienników i Ogłoszeń 

Kraków, Sławkowska 2. (160T 


Bl 


1 flaszka K. 2:20. Poig opła nie pu nadesłaniu Ik. 2:90. 
8 flaszki po nadesłaniu IK. 7*— 10 flaszek po nadesłaniu KK. 20 — 


Wyrób i skład główny 
B. FRAGNER'S APOTHEKE 
E. k. Hoflieterant 
nE Pragolli., Nr. 203. mamas 


łanin Thymonelu Sciflae przy kokluszu i Innvch r dz. kurez. kaszłu. 4 t 
h i z Dwa wózki 


Proszę zapytać się swego lekarza. 
z ukończoną V lub VI Klasą gimnazyalną lub realną. praężą i wózkiem, również no- 


newe na resorach oraz kue S Ha 


Bo nabycia w lepszych aptekach. Uwaga na nazwę pra paratu, fabrykanta I markę ochronią j 
A 5 = DJ ag n md d T. Nawro 
ME EA Zgłosić się osobiście. Piląsie zaa ROG 


sra Wydawca i redaktor odpowiedzialny dr.Antoni Beaupre. W drukarni „Głosu Narodu“ pod zarządem Stanisława Tomaszowskiego. 
A 


